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Międzynarodowa pomoc dla żydostwa 
austriackiego i niemieckiego

W aszyngton , 27. 3. (2 A T ). W  związku z in i­
cjatywą am erykańskiego sekretarza stanu Cor- 
deila Hulla w  spraw ie m iędzynarodow ej akcji 
dla ułatwienia em igracji Ż ydów  z N iem iec i 
A ustrii kom unikują, że w  ram ach rego planu

będzie mogło przybyć do Sta­
nów Zjednoczonych 17.000 u- 

chodźców niemieckich.

Kwota em igracyjna dla u chodźców  z Niem iec 
w yn osi 16.953, zaś dla A ustrii 1.000 osób.

Now a kw ota, która obow iązyw ać będzie od 
1 lipca w yn osić  będzie 25.947 osób.

Jak w iadom o, sekretarz stanu H ull w ysto ­
sow ał sw ą p ropozycję  do rządów  28 państw 
europejsk ich  i am erykańskich. P ełny tekst o- 
św iadczenia Hulla jest następujący:

Tekst noty sekretarza stanu Hulia
do 28 państw

Pod wrażeniem pilności zagadnień 
uchodźców politycznych rząd Stanów 
Zjednoczonych zwrócił się z zapyta­
niem do pewnej liczby rządów, czy go 
towe są współpracować przy wyło­
nieniu specialneqo komitetu dla uła­
twienia emigracji uchodźców politycz­
nych z Austrii ew, z Niemiec. Koncep- 
ęja nasza polega na tym, źe aczkol­
wiek tacy przedstawiciele mają być 
;desygnowcni przez odnośne rządy, to 
jednak finansowanie emigracji uchodź 
ców ma być przeprowadzone przez 
organizacje prywatne odnośnych kra­
jów. Poza tym jest oczywistem, źe ża­
den kraj nie może być skłoniony do 
przyteria wiekszej liczby emigrantów 
niż na ćo pozwoli obowiązujące usta- 
wodastuo tego kraju.

Wysuwając ten wniosek rząd -ame­
rykański podkreślił, że w żadnym ra­
zie nie zamierza wtrącać się do prac 
dokonywanych na rzecz uchodźców 
przez jakiekolwiek istniejące ciało 
międzynarodowe. Rząd amerykański 
przyspieszył ten wniosek, biorąc pod 
uwagę pilność zagadnienia, wobec któ 
reąo stanął dziś świat cały oraz ko­
nieczność szybkiego wspólnego wy­

siłku pod nadzorem rządów, jeżeli się 
pragnie uniknąć mnożenia cierpień 
ludzkich.
Rząd brytyjski ustosunkuje się 
życzliwie do propozycji Hulla

Londyn/, 27. 3. (Ż A T ). Jak się ŻA T-na d o ­

w iaduje ze źródeł autorytatyw nych rząd bry ­
ty jsk i potraktu je p ropozycję  Hulla w  sprawie 
m iędzynarodow ej ak cji pom ocy  uchodźcom  z 
A ustrii ja k o  sprawę pilną i ustosunkuje się 
do m ej z całą życzliw ością .

W aszyngton , 27. 3. (Ż A T ). W  kołach ży ­
dow skich  in icjatyw a Hulla powitana została 
z w ielkim  uznaniem. W  ośw iadczeniu  z łożo­
nym  w* ŻA T -nej, dr Stephen W iese podkre­
ślił, że żydow skie i chrześcijańskie organiza­
c je  w spóln ie Uczestniczyć będą w akcji, która

m a b y ć  nakreślona na projektow anej k on fe ­
rencji.

D yrektor E gzekutyw y „J o in tu “  p . Joseph 
Heaman w  ośw iadczeniu złożonym  ŻA T -nej 
w ypow iedzia ł się z w ielkim  uznaniem o  in i­
cjatyw nie Hulla.

Rząd gotów jest uczynić 
wszystko, co jest w jego mo­
cy przy realizowaniu ku mar 
nitarnyck dążeń, jakie przy­
świecają sekretarzowi stanu 

Hallowi.

Posiedzenie Rady dla żydostwa 
niemieckiego

Londyn, 27, 3. (Ż A T ). P od  przew odnictw em  
A ntoniego de R otshilda od b y ło  się posiedzenie 
R ady dla żydostw a n iem ieckiego. Na posiedze­
niu tym  om ów ion o  sytuację Ż ydów  w Austrii. 
P ostanow iono natychm iast poczyn ić potrzebne 
kroki i prok lam ow ać odnośną zbiórkę.

*  *  *
Jerozolim a. 27. 3. (Ż A T ). K ierow nik biura 

dla k olon izacji Ż yd ów  n iem ieckich  w Palesty­
nie, dr Georg Landauer udał się do Londynu, 
celem om ów ienia  z R adą dla żydostw a niem ie­
ck iego spraw  zw iązanych z akcją  ratunkow ą 
na rzecz Ż ydów  austriackich.

Wyrazy wdzięczności dlaHulla
N ow y Jork, 27. 3. (Ż A T ) Prezydent „Bnei 

B rith“  p. A lfred  Cohen w ysła ł z miasta Cin- 
cinati telegram do Hulla z wyrazam i uznania 
i w dzięczności dla jego  in icjatyw y.

W  depeszy do „Jo in tu “  A lfred  Cohen dekla­
ru je w  im ieniu „B nei B rith“  gotow ość udziału 
w  ak cji nakreślonej przez Hulla. „B nei B rith“

w yłon ił specja lny  kom itet, k tóry  ma się za j­
m ow ać projektow aną akcją.

Przew odniczący związku kongregacji żydów  
skiej w A m eryce p. G oldm ann w ystosow ał te­
legram do Hulla, w którym  zapew nił o w spół­
pracy żydostw a am erykańskiego w  realizow a­
niu iego szlachetnej in icjatyw y.

Reorganizacja żydowskich placówek 
społecznych w Wiedniu

W iedeń , 27. 3. (Ż A T ) W iedeńsk ie władze 
przystąpiły  do reorganizacji żydow skich  pla­
ców ek społecznych  na m ocn o zw ężonej podsta­
w ie i pod  ścisłą  kontrolą  Gestapo. Gestapo za­
prosiła  w  tym  celu  pew ną liczbę żydow skich  
działaczy.

Jak kom uniku ją , narady od b y ły  się oddziel­
nie z sy jon istam i i n iesyjonistam i. Działaczy

żydow skich  w ezw ano do przedłożenia pisem ­
nych  spraw ozdań z działalności różnych  orga- 
n izacyj. Na podstaw ie tych spraw ozdań ustalo­
ne będą w ytyczne dalszej działalności organi- 
zacy j żydow skich . Dalsze kon ferencje  odbędą 
się z k ierow nikiem  urzędu palestyńskiego w  
W iedniu .
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„Są rzeczy silniejsze, 
niż prześladowania i stosy” !

Przemówienie posła Sommersteina podczas debaty nad ubojem 
rytualnym na plenum Sejmu

Brutalne uderzenie.
Wysoka Izbol Sądzę, że Izba Ustawodawcza 

w  pełnej mierze rozumie, dlaczego to jeden po dru­
gim przemawiamy w  tej sprawie. Chodzi bowiem 
o rzecz, która jest związana z tym, co nazywa się 
najświętszym, irracjonalnym, w  sferze transceder.- 
talnej lezącym dobrem każdego społeczeństwa. 
W każdym narodzie i w  każdym społeczeństwie 
powaga musi cechować obrady nad tym zagad­
nieniem i doKładnie rozważyć muszą wszyscy, za­
nim dotkną się tej sfery, zanim brutalnym uderze­
niem położą chwilowo to dobro, aie wielką uczy­
nią szkodę sprawie ogólnej.

Ja rozumiem doskonale walki polityczne, rozu­
miem stosowanie wszelkich metod i środków, ale 
odwołuję się do Wysokiej Izby, aby właśnie w  
spokoju, jak przystoi Izbie Ustawodawczej, roz­
ważyła o co idzie, rozważyła, jakie korzyści spły­
ną z tej właśnie ustawy dla Państwa Polskiego i  
dla narodu Polskiego.

Apodyktyczna diagnoza p. referenta.
i.\iektorzy Panowie, dziś rano przy innej usta­

wie, powiedzieli, że nie należy mieć niewiary do 
własnych władz, że należy mieć zaufanie do władz. 
Ja tedy zastanawiam się nad tym, kto może mieć 
lepsze informacje, o ile chodzi o stronę gospo­
darczą omawianego zagadnienia, czy referent p. 
Dudziński, czy też ci, którzy dzień w  azień to 
zagadnienie studiują, badają, dyrygują nim i  w y­
dają w tej mierze zarządzenia?

Jest stara tradycja, że rtferenci Izb ustawodaw­
czych w  pierwszym rzędzie zwracają się po ma­
teriały autentyczne do miejsc rządowych i na pod­
stawie tych materiałów, skontrolowanych ponad 
to może w świetle opinii publicznej i z innych źró­
deł otrzymanych materiałów, wyraLiają sobie sąd 
• tej czy innej referowanej ustawie i  przychodzą 
ze swoimi wnioskami.

Przyznam się, nie słyszałem z ust p. referenta 
żudnych konkretnych danych, żadnych materia­
łów  statystycznych, które by uprzytomniły, jakie 
było działanie dotychczasowe w  tych pięciu kwar­
tałach tej ustawy, jakie są niedociągnięcia i niedo­
godności i jakie wskutek tego należy nowe wydać 
w tej sprawie zarządzenia. A zatem p. referent po­
wtórzył w dużej mierze, to co powiedział przed 
d w o m a  l a t y ,  j  zupełnie d o s ł o w n i e  to, 
co  powiedział na Komisji Administracyjnej. Bez 
żadnych dal, apodyktycznie stawia diagnozę i do­
maga się uchwalenia tej właśnie ustawy.

Adzie leży sens tej ustawy?
Wszystko musi mieć swój sens —  albo sens po­

lityczny, albo sens gospodarczy. Gdzie leży sens 
gospodarczy tej ustawy? Usłyszeliśmy długi w y­
wód p .reprezentanta Rządu, który pod względem 
gospodarczym tę rzecz naświetlił. Ten w yw ód kłó­
cił się zupełnie z tym, co  powiedział p. referent. 
W ięc niema tego sensu gospodarczego. A w .czym  
leży sens polityczny? Czy który z Panów uważa, 
te jeżeli będzie zakazany ubój rytualny, to to bę­
dzie skutecznym środkiem na masową emigrację 
Żydów z Polski? Panowie, ten środek jest nie­
przydatny i nie istnieje cel, któryby można osią­
gnąć, bo jeżeli nie ma terenów emigracyjnych, to 
nie pomoże także Panom i zastosowanie tego 
środka. Więc odłóżmy demagogię . odłóżmy te 
wszystkie sztuczki, środki i pół środeczki. Jeżeli 
Izba Ustawodawcza ma na oku tylko jedno: dobro 
Rzeczypospolitej i wzrost potęgi gospodarczej, to 
niech zażąda materiałów gospodarczych, któro 
p r z e m a w i a j ą  i  i  u c h w a l e n i e m  
tej właśnie nstawy. Ale tylko ślepa nienawiść, 
chęć dokuczenia 3 milionowej ludności, to Wyso­
ka Izbo nie wystarczy i  to nie prowadzi do ni­
czego.

Opinia p. Mied lińskiego.
Przed awenia laty w  czasie ówczesnej dyskusji 

Wyraziłem także ten pogląd, że chodź, o  chęć do­
kuczenia ludności żydowskiej i wtedy Wicemar­
szałek Miedziński powiedział: „Wszystko to, co  w  
tej sprawie zmierzałoby do tego, czego się p. Som- 
merslcin obawia —  dokuczanie pewnej części lu­
dności jest może w  atmosferze, ale poza tą Izbą. 
test to niewątpliwie atmosfera błędna dlatego, że

’ kioś, kto w  tej sprawie chciałby dokuczyć Żydom, 
mógłby dotknąć najlepszego katolika, rolnika i ho­
dowcę bydła w Polsce. Tej właśnie rzeczy musimy 
unikać. Nie mógłbym stanąć na stanowisku, że 
sprawa ta jest ogromnie prosta i łatwa do zała­
twienia, że skoro ktoś powie „interes romictwa“ , 
to wszyscy wiedzą ja k  to zapewnić. Przeciwnie, 
trzeba się dobrze namyśleć i po pewnym czasie 
okazuje się, że to, co na pozór wydaje się dobrem 
dla rolnictwa, może się okazać dla niego nieszcze­
gólnym".

A więc nic się nie zmieniło, tych materiałów rtia 
ma, jest natomiast oświadczenie Rządu, które było 
daue nie ad usurn tej ustawy, aie dnia 1  stycznia 
1938, w którym skonstatowano, że ustawa dała ta­
ki rezultat jak i był zamierzony przez tych, którzy 
za tą ustawą głosowali. Odsyłam Panów do Nr 4 
„Polski Gospodarczej" z lutego 1938.

„Niezgodne z dachem tolerancji i 
polskiej Konstytucji".

W  innym miejscu powiedziano rowuież a był to 
człowiek kompetentny, bo p. minister rolnictwa: 
Nie podziela ltząd zapatrywania jakoby najprost­
szym i najłatwiejszym osiągnięciem celów było 
zniesienie nboju rytualnego. Nie podziela rząd te­
go zapatrywania w  pierwszym rzędzie/dlatego, że 
całość stosunków w Polsce oparta jest od wieków 
na daleko idącej tradycyjnej tóleraijćji Państw* y  
stosani u do wymagań wyznaniowych. Rząd uwa­
ża za konieczne kontynuowanie tćj polityki, która 
ustaliła dobrą sławę Polski między ludami Euro­
py. Rząd uważa, że tam, gdzie stosowanie zwycza­
ju i wymagań religijnych nie narusza interesu 
publicznego, tam nie ma konieczności likwidowa­
nia poszczególnych przepisów. Jest rzeczą nie­
wątpliwą, że nie tylko te dawne tradycyjne pol­
skie zwyczaje, ale i  ostatnie polskie ustawodaw­
stwo do zagadnienia wyznaniowych praktyk reli­
gijnych ustosunkowało się pozytywnie. Dekrety 
Prezydenta Rzplitej z r. 1927/8, wydane w czasie 
urzędowania gabinetu Marszałka Piłsudskiego w y­
raźnie określają, ze uo obowiązku żydowskich 
gmin wyznaniowych należy tr> szczenie się o za­
pewnienie ludności żydowskiej koszernego mię­
sa, oraz że obok szeregu funkujunar.uszów gminy 
wyznaniowej, rzezacy rymami należą do ich gro­
na. Jeżeli zważymy, żc nie tylko wyznanie żydow­
skie, aie również karaimowie i mahometanie do 
uboju rytualnego przywiązują znaczenie zasadni­
cze, to zrozumiemy, że posanięcie zmierzające do 
odebrania tych uprawnień nie byłoby zgodne z do­
tychczasowym duchem tolerancji i duchem pol­
skiej Konstytucji.

„Ambicje autorskie" p. Prystorowej.
A p. Wicemarszałek Miedzuiski na posiedzeniu 

drugim w dniu 20 marca 1937 powiedział: „Musi­
my potrącić o religię, chudzi o art. 111— 113 Kon­
stytucji. Są to artykuły Konstytucji, które wytrzy­
mały próbę życia, gdyż zostały uchwalone w mar­
cu 1921 i zostały zatrzymane obecnie. Musimy się 
z ni.ni bardzo liczyć, dlatego ja bardzo poważnie 
traktowałem pracę i zmiany wprowadzone w tek­
ście ustawy przez Rząd, które idą w tym krerrnku, 
żeby żadnej wątpliwości nie pozostawiać, ż j  w  
naszej pracy ustawodawczej liczymy się nadzwy­
czaj skrupulatnie z Konstytucją. A więc art. 111 
mówi, że nikt nie może być ograniczonym w pra­
wie ,że wszyscy mają swobodę wykonywania prze­
pisów swojej reiigii 1 obrządków. Art. 113 jest 
dopełnieniem bardzo znamiennym dla naszej dzi- 
dzisiejszej dyskusji .ponieważ jest w nim powie­
dziane, że każdy związek religijny może samo­
dzielnie prowadzić swoj sprawy wewnętrzne, po­
siadać majątek nieruchomy i t. d. i t. d. jednym 
słowem, że może te rzeczy samodzielnie sobie pro­
wadzić jako swoje sprawy wewnętrzne. Sądzę, że 
w  tej formie projektu, z jaką mamy do czynienia 
w  tej chwili przepisy art. 111 i 113 są całkowicie 
zachowane".

zasadnicza, zwłaszcza, gdy nie ma żadnych mo­
mentów gospodarczych, które przemawiały za tym 
gwałceniem przepisu prawnego o obowiązku re­
ligijnym, a przeciwnie, wszystkie momsnty gospo­
darcze (P. Prystoiow a: To są miliony} przema­
wiają za tym, żeby tę ustawę utrzymać. Pani Mar­
szałku >vo, ja doskonale rozumiem ambicje autor­
skie Pani Marszałkowej. (W esołość). Tak zawsze 
jest. Matka chciałaby, żeby jej dziecko rosło. (Gło­
sy: Ta ustawa rośnie). Ale nie rośnie razem z tą 
ustawą dobro Rzeczypospolitej, nie rosną względy 
gospodarcze z całą pewnośiuą, jak przytoczyłem 
na komisji, szkody z tej ustawy muszą z nieubła­
ganą konsekwencji nastąpić. (Głos: Chw ilow o). 
Jeżeli Panowie mówicie, że chwilowo, to się łuj 
dzicie, życia nie można zgwałcić, nie można zgwał­
cić przepisu religijnego, do którego masy są caiym 
jestestwem przywiązane. Kto szanuje swoją reli­
gię, ten Szanuje przepisy, w  których jest napewno 
dużo momentów czysto zewnętrznej natury, ten 
musi uszanować wierzenia drugich i nie ma pra­
wa badać, czy wierzenie ma logiczne czy inne u- 
za >łdnienie. feą rzeczy silniejsze niż pochód wie. 
ków, ni- prześladowania i stosy, a kto chce alęf 
wzorować na Stalinie i sąsiedniej Rzeszy, urna 
wolno, >le nie w tym leży dobro religli i dobro] 
Państwa, nie w tyra będzie leżało zbawienie Na­
rodu Polskiego.

Poprawki rządu.
Rząd dziś przychodzi ze swej strony z popraw , 

kami i powiada p. Minister, że te poprawki wpro* 
wadzą rzeczywiście duże obciążenie dla ludności 
żydowskiej. Dziękuję za szczerość. Muszę skonsta­
tować, że ta szczeruść jest na miejscu, ale same pu- 
prawni wn esione nic są na miejscu, bo za stoso­
wanie przepisu religijnego nie można nikomu wy­
mierzać kary. To powiedziałem przed 2 laty. przed 

' 2 laty p. minister rolnictwa występował przeciw 
| wnioskowi skąd inąd pochodzącemu, który rn da ł 
I nałożyć specjalne opłaty na żywiec, przeznaczony 

do uboju rytualnego, i nie kto inny, jak przedsta­
wiciel ministerstwa rolnictwa wykazywał, że ten 
ubój jest tak obciążony, że są takie wysokie o- 
płaty 1 opłaty koncesyjne, że to wszystko podraża 
niepomiernie to mięso. Więc ogólnie jak okazujo 
się, to mięso koszeine jest o  wiele droższe. Mimo* 
chodem powiem, że minął się z prawdą p. refe­
rent, gdy mówił, że na mięso koszerne nie ma cen­
nika. Mogę służyć. Oto są cenniki pi.»ei Staro­
stwo Grodzkie potwierdzone. Mówię o Łodzi w  tej 
chwili. Mięso koszerne z uboju rytualnego podle­
ga co do cen tym samym ograniczeniom jak mięso, 
z uboju mechanicznego. W ięc ta poprawka rządo­
wa wprowadza nowe ciężary na ludność żydow­
ską bez żadnego uzasadnienia, tylko dlatego, że ta 
ludność żydowska chce trwać przy swojej reiigii.

My nie możemy się ugiąć!
Dlatego stanowczo przeciwstawiam się tym po­

prawkom, przeciwstawiam się obciążeniu tego 
mięsa pochodzącego z uboju rytualnego. (P. Gła­
dysz: Pan wolałby, ażeby chrześcijanie ponosili te 
ciężaryjs Pan wie doskonale Panie Pośle, zresztą 
niech Pan przeczyta „Polską Gospodarczą" % duia 
4 lutego 1938. Tam znajdzie Pan 6-szpaltowy ar­
tykuł, w którym jest wykazane, że chrześcijański 
spożywca, a co najważniejsze chłop polski, nie 
ponosi żadnych kosztów wskutek ubojn rytual­
nego. Ten cel w  100% został osiągnięty. Proszę tę 
rzecz sobie przeczytać. Jesień z całym uznaniem 
dla Pańskiej rzeczowości i Puuskiej fachowości, 
ale sądzę, że te rzeczy będą jeszcze często wenty­
lowane i przekonamy się kto w  tej materii ma ra­
cję.

Wysoka Izbo, kończę. My w obec tego nowego 
zamachu na nasze społeczeństwo, na naszą religię 
stoimy mocno. Nie możemy się ugiąć, dlatego- że 
w spravach religijnych nie ma kompromisu. Ka-

A jaka to była form a? Wprowadzenie tego wła­
śnie art. 5 ustawy, którego skreślenia domaga się 
dziś referent p. Dudziński. Z tego Wysoka izba 
widzi dokładnie o co chodzi. Chodzi o  kwestię, 
czy prawa religijne mają być utrzymane, czy dziś 
mają być naruszone i  gwałcone. Jest to kwestia

zda religia ma wyznawców wierzących i tnkie.h, 
którzy do tych przepisów się nie stosują. Nie będę 
badał jak Panowie te rzeczy załatwiają. Tak samo 
i u nas. Ale jest olbrzymi obóz wierzących. Pano­
wie wiecie o tym konserwatywnym żydostwie i 
nieraz chcieliście i  chcecie się oprzeć na tym 
właśnie konserwatj wnym żydostwie wierzącym
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XIX. Syjonistyczna Konferencja Krajowa
KRa KóW, 28 marca.

W  wielkiej Sali Kahału Krakowskiego to­
czyły się w dnia wczorajszym obiady XIX. 
Konferenc.,. Organizacji Syjonistycznej za­
chodniej Małopolski i śląska. W obradach 
wzięli udział delegaci w liczbie 200-tu ze 
wszystkich miast i miasteczek naszej dziel­
nicy. Nad podium prezydialnym zawieszono 
sztandar niebiesko - biały i portrety przy­
wódców ruchu syjonistycznego. Uderzała na 
sali obiita literatura propagandowa w for­
mie pism, ulotek i broszur, które każdy de­
legat otrzymywał wraz z drukowanym spra­
wozdaniem z działalności Egzekutywy.

O godz. 11-tej na trybunę przybraną ziele 
nią wchodzi prezes Egzekutywy Syjonistycz 
nej

Dr Chaim Hilfstein
W  przemówieniu hebrajskim mówca wskazu 
je, że rok ubiegły był ciężkim rokiem dia na­
rodu żydowskiego na całym świecie a także 
w Palestynie. Ale w roku ubiegłym były tak­
ie świetlane promienie. Po wielu latacłi 
stwierdzono jeszcze raz słuszność naszycn 
poglądów, stwierdzono, że należy się nam 
Państwo Żydowskie i że w ten sposób należy 
usunąć niedolę narodu. Raz rzucone słowo 
nie może zniknąć z widowni.

Radosnym momentem jest dla nas fakt, że 
młodzież żydowska z naszej dzielnicy znalaz 
ła możliwości osi sdlenia się na ziemi. Dum­
ni jesteśmy z wytrwałej i zwycięskiej walki 
„Akiby” która otrzymała własne osiedle 
związane z wielkim nazwiskiem Ozjasza Tho 
na. W  pracy tej niechaj nasza młodzież sta 
nie się wzorem innych, a dla nas ten czyn 
niechaj będzie bodźcem do zdobycia dalszych 
nowych placówek.

Następnie wita mówca serdecznie zebra­
nych i' uzupełnia sprawozdanie drukowane 
przedłożone delegatom. Mówca omawia dzia­
łalność komitetu dla uczczenia błp. Ozjasza 
Thona, a następnie przechodzi do omówienia 
spraw organizacyjnych. W  tym miejscu po­
święca prez. dr Hilfstein dużo uwagi Związ­
kowi ogólnych syjonistów, podkreślając, że 
stanowi on trzon Organizacji Syjońskiej. W  
zakończeniu podkieśla mówca powstanie Ra 
dy Gospodarczej i składa podziękowanie 
wszystkim towarzyszom, którzy współdzia 
łają w jego pracy. Prez. dr Hilfstein kończy 
apelem o owocną i twórczą pracę.

i przywiązanym do wiary, które wedle Was dla 
państwa przedstawia największy interes. (Głos: 
Takich nie ma). Wyjdź Pan na ulicę, to Pan zo­
baczy, a także Panu powiedzą chuligani bijący, 
czy oni nie biją wierzących Żydów.

Większością można wszystko 
uchwalić!

Wysoka Izbo! My opieramy się na dwóch rze­
czach. Czytamy w  księgach naszych dziejów, które 
są pełne prześladowań i martyrologii i to dodaje 
nam otuchy ,gdyż mimo to przetrwaliśmy. Ale 
czytamy równocześnie w  dziejach tego Państwa i 
narodu polskiego. My pamiętamy, że niedawno, bo 
105 lat temu, po upadku powstania 1831 zebranie 
Izb połączonych w  Ząkroczymiu 18 września 1831 
wydało manifest, w  którym czytamy: „Opuszczeni 
i pozostawieni sobie postanowiliśmy zapomnieć, 
że jest na ziemi sprawiedliwość i że żyjemy w  Eu­
ropie, w  wieku cywilizacji i rozsądnej miłości lu­
dzi i ludów“ . Zwątpiło to pokolenie polskie, które 
za broń chwyciło i walczyło o niepodległość. Zwąt­
pienie ich było krótkie. Przyszła nowa, wielka, 
potężna, odrodzona Polska. My wierzymy, że bez­
prawiem i nienawiścią niczego się nie zbuduje i 
Że ta zbudowana na prawie i sprawiedliwości od­
rodzona Polska nie będzie terenem nienawiści, 
bezprawia sadystycznego znęcania się nad mniej­
szością.

Uchwalić Panowie większością możecie wszyst­
ko, ale skutki nierozważnych uchwał spadają obu­
chem chw ilow o na tych. których one bezpośred­
nio dotykają, ale w  dłuższym aspekcie dziejów 
mszczą się na tych. klórzy bezprawia sic ilnpmz- 
tzają.

Wybory prezyaium
Po sprawozdaniu prez. dra Hilfsteina od­

były się wytKuy prezydium poprzedzone dys 
kusją, w której zabierali głos- dr Blech, 
(Gorlice) dr K. Stein (Kraków), dr S. Lie- 
beskind (Kraków) i dr Ohrenstein (Kraków) 
Przewodniczącym, zjazdu wybrany został

Dr Szymon Feldblum,
który obejmując prezydium, dziękuje za wy 
bór i wskazuje na ciężkie chmury, piętrzące 
się na horyzoncie ż* dostwa. W obliczu tej} 
sytuacji konieczne jest zwarcie szeregów i ■ 
jednolitość, ale nie jednolitość mechaniczna, 
lecz żywa, tętniąca pracą i życiem.

Jizkor
Po odczytaniu licznych telegramów m. in. 

telegramu od Egzekutywy Agencji żydows­
kiej, od Organizacji Syjonistycznej w b. Kon 
gresówce i od towarzyszy znajdujących się 
w drodze do Palestyny przewodniczący wy­
głasza wspomnienia pośmiertne ku czci zmar 
łych w roku ubiegłym przywódców i towa­
rzyszy pracy. Przez powstanie uczcili dele­
gaci pamięć prof. Ottona Warburga, Bertol 
da Feiwla, tow. Józefa Heumana z Tarnowu 
Beer Honigwachsa z Krakowa, Maksa Cym- 
berknopfa z Katowic. M. Nussoauma z No­
wego Sącza, Eugena Kemera z Bielska. Dłuż 
sze wspomnienie poświęcił przewodniczący 
pamięci pionierów, którzy padli w obronie 
osiedli żydowskich w Palestynie,

9 9 Pójdziemy drogą czynu i i
Referat Dra I. Sehwa^zbarta

Następnie zabiera głos tow. dr. I. Schwarz 
bart do referatu o sytuac.ii politycznej sy­
jonizmu. Obszerny, blisko dwugodzinny refe 
rat nacechowany był optymizmem, tak w 
dziedzinie spraw wewnętrzno - organizacyj­
nych jak i w odniesieniu do sytuacii politycz 
nej Palestyny. Mimo wielkicn trudności, pię 
trzącyeh się na drodze do rozwoju Palesty­
ny, praca postępuje naDrzód.

I Mówca omawia zasady ideologiczne związ 
ku ogólnych syjonistów a w szczególności 

i pertraktacje prowadzone w Londynie w spra 
1 wie zjednoczenia obu odłamów ogólnego sy­
jonizmu. Najbliższy Kongres syjonistyczny,

' który będzie miał decydujące znaczenie dla 
ruchu syjonistycznego musi skupić olbrzy- 
mią ilość szeklowców. Chodzi o zademonstro 

< wanie siły syjonizmu.
Chodzi także o to, by zademonstrować si­

łę ogólnego syjonizmu. Pen rak tac je rozpo­
częte w Londynie w sprawie zjednoczenia o- 
gólnego syjonizmu rokują nadzieję, że zjed­
noczenie obydwóch odłamów naszego ruchu 
nastąpi za niedługo (burzliwe oklaski).

Po omówieniu perspektyw ogólnego syjo­
nizmu mówca wyczerpująco pizedstawił wy­
niki obrad A. C. syjońskiego w Londynie. 
Przechodząc do sytuacji w Palestynie, mów­
ca zaznacza, że sytuacja ekonomiczna jest 
w obecnej chwili niekorzystna, nie mniej jea 
nakowoż w Palestynie panuje głęboka wia 
ra, że z kryzysem ekonomicznym damy sc- 
bie raaę. W  tym celu rozpocznie się wkrótce 
specjalna akcja ,Mrfde Cijoni”, która ma 
dopomóc do przezwyciężenia chwilowych 
trudności gospodarczych w Palestynie, W 
dalszym ciągu przedstawia mówca wyniki 
narad najwyższych instancyj syjonistycz­
nych w sprawie sytuacji politycznej w Pales 
tynie, kreśląc w bardzo interesującym i cie 
kawym wywodzie poszczególne zagadnienia 
i problemy, wiążące się ze sprawą podziału 
Palestyny, możliwościami dalszej walki pou 
tycznej, bezpieczeństwem i td. Silnym akor­
dem optymizmu i wiaty oraz słowami: pój­
dziemy drogą czynu, Am Israel chaj! —  za­
kończy1 mówca swoje wywody, przyjęte bu­
rzą oklasków przez delegatów. o

Z  wierą i ufnością idziemy naprzód!
Referat Dra Steina o  położeniu żydostwa polskiego

Na posiedzeniu popołudniowym wygłosił 
członek Egzekutywy dr Kalman Stein refe­
rat nt. obecnej sytuacji żydostwa polskiego. 
Referent wywodzi m. in.:

Schodzimy się w chwili, w której na ho­
ryzoncie życia żydowskiego zbierają się zno 
wu ciężkie chmury, a raczej wyładowują s;ę 
w całym szeregu kataklizmów. Załamało się 
żydostwo austriackie, byliśmy świadkami 
wielkiej ofensywy antyżydowskiej w Rumu­
nii, nie wiemy, jak się tam stOounki poto­
czą, stwierdzamy, że u nas w Polsce przy­
kłady obce działają wprost zaraźliwie. W os­
tatnich kilku dniach skumulował się szereg 
posunięć, które w sposób gwałtowny zmienia 
ją naszą sytuację prawna, polity :zną i eko­
nomiczną. Przebiczowano w Sejmie i w Se­
nacie uchwałę o adwokaturze, przeszedł w 
Sejmie projekt ustawy o utracie ubvwatels- 
twa, uchwalono ustawę o uboju rytualnym 
—  jak na kilka dni bukiet „podarunków” aż 
nadto obfity. Jeśli do tego dodamy kilka in­
nych ustaw, będących w przygotowaniu, czy 
też częściowo uchwalonych, które wszystkie 
mają swe ostrze skierowane przeciwko Ży­
dom, a z których niektóre nawet wnrost wy 
łączają Żydów z pewnych dziedzin życia gos 
podarczego, to jasnym się staje, że podważa 
się w, stosunku do żydostwa polskiego wszel­
kie zasady równouprawnienia, że zmierza się 
w snosób celowy i świadomy do zniszczenia 
3-milionowej ludności, do pozbawienia jej 

I wszelkich podstaw bytu, zepchnięcia jej na 
samo dno nędzy i zupełnego pozbawienia 

■ prawe Każdy objaw życia jest przeciwko nam 
wykorzystywany, nie ma plotki, której by

się w obieg nie puściło i która w konsekwen 
cjaoh doprowadza do najgorszego rodzaju 
„odruchów”.

Nawiązując do wydarzeń ostatnich dni i 
nagonki antyżydowskiej wszczętej w związ­
ku z runem na banki, oświadcza mówca: Ży 
dostwo polskie dawało wielokrotnie wyraz 
temu, że gotowe jest do ponoszenia wszi lkich 
ofiar na rzecz państwa. Żądamy jednak rów 
nych i pełnych praw. I niechaj ci, którzy two 
rzą Polskę dzisiejszą i Polskę jutra, cb  któ­
rzy są odpowiedzialni za przyszłość Państ­
wa wiedzą, że patriotyzm wymaga pewnego 
ciepła, że w podmuchach zimnego wiatru nie 
nawiści nie wychowuje się patriotów.

Dla oceny naszego położenia politycznego 
kome< zną jest ocena sytuacji wewnętrzno - 
politycznej Polski. Żyjemy w okresie pewnej 
chwiejnej równowagi. Z jednej strony sze­
rokie masy robotnicze i chłopskie, zorganizo 
wane w PPS czy Stronnictwie Ludowym z 
mniejszą czy większą gw ałtownością domaga 
ją się powrotu do ustroju demokratycznego, 
przywrócenia demokratycznej ordynacji wy 
borczej, przywrócenia w szystkim obywatelom 
równego prawa decydowania o losach kraju. 
Z drugiej strony grupy prawicowe bez wąt­
pienia znacznie słabsze, jednak o wiele ruch 
liwsze i bezwzględniejsze pragnęłyby dopro 
wadzić do prawicowego przewrotu. Stąd pły 
nie cała lieca antyżydowska, tu jest źródła 
zalewającej nas nienawiści, na barkach źy 
dowskich usiłuje się odegrać obóz radykalna 
prawicowy. Wzory z zachodu są gotowe. Po 
nad tym wszystkim istnieje dzisiejszy rząd, 
grupa sprawująca władzę, która, wedle oś-
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wiadczcnia pana premiera, znajduje swe opar 
cie w woli Pana Prezydenta R. P oraz Na­
czelnego Wodza. Niewątpliwie konflikty sie 
zaostizają i przed Polską stoją dwie alter­
natywy: państwo demokratyczne lub pańs­
two totalistyczne. Jeśli Polska ma być uchro 
niona przed ewentualnością totalizacji, to 
musi wkroczyć na drugą możliwą drogę, to 
jest demokracji. Wybór, jaki przed nami sta 
je jest zupełnie jasny: musimy się oświad­
czyć bez zastrzeżeń po stronie polskiej demo 
kraoji. Czynimy to nie tylko dlatego, że uwa 
żamy, iz tą drogą ochronimy społeczeństwo 
żydowskie przed konsekwencjami jakie zno­
sić musiałaby, gdvby radykalna prawica do­
szła do bezwzględnych wpływów w Państ­
wie Jesteśmy za demokracją, poni waż sami 
jesteśmy demokratami. Syjonizm wyrósł na 
ulicy żydowskiej jako ruch nar excellence 
demokratyczny. Z światopoglądem ćtełnokfa 
tycznym stoimy i padamy. A wreszcie de­
mokracja jedyna zagwarantować może siłę 
i potęgę Państwu.

Syjonizm, który w ostatnich latach —  ot­
warcie to przyznajmy —  znajdował się w 
politycznej defensywie —  musi przejść do 
ofensywy. Przesłanką tego jest utworzenie 
'wspólnej, jednej polityki syjonistycznej w 
kraju, połączenie wszystkich organizacyj sy­
jonistycznych w Polsce, które tylko złączone 
mogą stać się należytym instrumentem dla 
walki, która nas czeka. W miejsce dwóch 
polityk ogólnosyjonistycznych, który cn 

świadkami byliśmy w ostatnich latach, musi 
nastąpić skonsolidowanie. Sytuacja, w któ­
rej żyjemy zmusza nas do tego, a rzeczy wio 
tość usunęła faktycznie istniejące różnice. 
Nie ma w tvm względzie powodów o to się 
sprzeczać. Bije dla nas godzina 12. Połączony 

ogólny syjonizm, prowadzący aktywną, o 
demokrację opartą politykę, może stać się 
podstawą dla skonsolidowania całego żydos 
twa i dla zorganizowania piawdziwej akcji 
samopomocy na terenie politycznym i ekono 
micznym. Jakkolwiek by się stosunł: poli­
tyczne ukształtowały bez względu na to, czy 
i o ile liczyć możemy na pomoc innych grap 
demokratycznych polskich czy też demokra­
tycznych grup mniejszości narodowych - 
klucz sytuacji w znacznej mierze zależeć bę 
dzie od naszej postawy, od naszej zdolności 
stworzenia konstruktywne! samopomocy na 
polu politycznym i gospodarczym.

Jeśli potrafimy wykrzesać z siebie dóśti 
sił, jeśli potrafimy zdobyć się na wysiłek 
konsolidacji i jeśli celowo pracować będziemy 
na polu ekonomicznym, to przyszłość plitycz 
na, jak ciemną by ona była —  nie powinna 
nas przerażać. Nie chodzi o tani optymizm, 
ale o realną ocenę wszystkich sił, które nam 
stoją do dyspozycji. One są dość wielkie, abyś 
my z wiarą, i ufnością mogli Dójść naprzód 
(burzliwe oklaski).

Po referacie dra Steina rozpoczęła się dys­
kusja generalna dłuższym przemówieniem dr 
Jehudy Ohrensteina.

W  skład k om is ji p erm a n en cy jn e j w y b ra n i 
zosta li: przew odn iczący  dr T orton  (K atow i­
c e )  zastęn ca  p rzew od n iczą cego  d r  L . L u st- 
bader, cz łon k ow ie : Z . B alitzer, dr. B eseu, 
d r  B inder, dr W . B la ttberg , E . D resner, dr 
G oldberg , d r  H erseh d órfer , A . H ofstiitter, 
m gr L iebeskind, L . Lustig, dr Mandel, 
d r  M indelgriin, dr R appaport, m gr. Ros- 
th al, d r  R óssler , d r  Schenkel, d r  L . Stern- 
b e ig , d r  T isch , S Trink.

Zastępcy: K. Ebersohn, A. Hochmann. dr 
Kerner, mgr. Kortuz, M. Lauterbach, Rena 
Mahler. S. Silbiger, d^owa Silbersteinowa, dr 
M. Sternberg, prof. Szmulewiez. mgr. R. 
Wolf, dr Wulfsohnt.

Kowa Egzekutywa
W  późnych  godzinach  w ieczornych  przestą­

p ion o  do w yboru  n ow ej E gzekutyw y, poczein  
przew odn iczący  og łos ił w y b ór  Dra Ignacego 
Schwarzharln na prezesa E gzekutyw y, a Dra 
Szym ona F eldblum a i m gra L eona Salpetra 
na w iceprezesów .

P R Z E Ć L Ą D  P R A S Y
O czym p. Nowakowski nie wie

P. Zygmunt Nowakowski poświęcił swój nie­
dzielny felieton w K. C." wypadkom wiedeń­
skim. W ywodr p. Nowakowskiego utrzymane 
sq w stylu, któi v najlepiej określa przysłowie: 
,na dwoje bobka wróżyła'1. Nie wiadomo bo­
wiem czy autor cieszv sie z hitlervzacji Wiednia, 
ery się smuci, czy Wiedeń prr,hitlerowski po­
doba mu się, rzv toż potępia po. Każdy, zależnie 
od swoich poglądów i nnstanwn:a może icłasri- 
wie wyczytać w tym felietonie, co mu się żywnie 
podoba jak zau-sze. gdy brak autorowi wyraź­
nego stanowiska. Ale nie to nas interesuje w 
wywodach p. Nowakowskiego Interesujący test 
w nich bardzo charakterystyczny moment żydo­
wski. Autor przvta<za bowiem statystykę Żvdów 
wiedeńskich, wykazu;nc, że Żydzi tamreisi re­
prezentowani s q  ivvlqi zn’ r w zan odach wol­
nych i v 'zze '

G. Gloc kenireier, anter n* der aktualnej bro­
szury: „żur Wiener .Tudonfrnge** domaga się, 
abv stosownie do procentu wprowadzono pe­
wien klurz. Na stu adwokatów mn byó dzie­
więciu Żydów i na stu kanalarzy także dziewię­
ciu wyznania lnojżeszowego. Tymczasem, ink 
na razie, jest adwokatów ośmiedziosięriu pię­
ciu, a nie ma ani jednego kanalarza. Sprawa 
przedstawia sie nie tak prosto, jak sobie Glo- 
ckeineier wyobraża, zwłaszcza, ze w  Palesty­
nie koloniści żydowscy na orół do cięższych 
robót wynajmują rdzennych tubylców.

Od pisarza tej miary co p. N owakoivski mo­
żna wymagać, by należycie orientoimł się w pro 
błamach, o których pisze. Cd^by bowiem znał 
dobrze ten problem, to nie dziwiłby sie i nie 
pisałby z przekąsem, że oto  o.y proc. Żydów t.o 
intelektualiści a że nie ma wśród nich. kanala­
rzy. Wiedziałby wówczas, że brak Żydów w 
tziv. ~awodach produktywnych, proletariackich, 
to nie wynik jakieiś niechęci Żydów do tych za­
wodów. ale wskutek procesu historycznego i

K yczaltn n e łunie  
K u racje  od 1 m aja 155.—

Imorrraeje-

I W O M i a  Z D R Ó J
polityki w stosunku do Żydów, streszczającej 
się w tym, że dostęp dla Żydów do wszystkich 
zawodów produktywnych był zawsze zamknięty 
a otworem stały tylko tzw. wolne zawody. Ale 
nia o to nam chodzi. Pisać dziś, że w Palesty­
nie „koloniści żydowscy wynajmują do cięższych 
robót rdzennych tubylców". to w obecnych sto­
sunkach i przy dzisiejszym stanie literatury pa­
lestyńskiej iv języku polskim jest ignorancją, 
która iest. równocześnie kompromitacją. Czyżby 
p. Nowakowski nic nie słyszał o takich miastach 
jak Jerozolima. Tel-Awiw. najfa, lub Tyberias, 
gdzie od kandnrza aż po burmistrza wszystkie 
funkcje spełniają Żydzi. Czyżby nic nie słyszał 
o mieści i Tel-Auinie. w którym nie ma poza 
kilkoma konsulami nie-Żydóui, a w którym  
wszystkie funki je i wszystkie zawady repre- 
zentownne są wyłączni?, przez Żvdów? Czyżby 
nir nie słyszał o 120-tu osiedlach żydowskich, 
iv których pracuia rzemieślnicy, rolnicy, chłopi 
żydowscy? Czyż nie n ie, że w Palestynie od ka­
nalarza aż po profesora uniwersytetu wszystkie 
funkcje procy w osiedlach żydowskich wypeł­
niają wyłącznie Żydzi? Czyżby mgdv nie spot­
kał się z opisami Prószyńskiego, Makarczyka, 
Mordkowiczówny lub Nowaczyńskiego?

Nieraz podkreślaliśmy, że nie razi nas kryty­
ka. jeżeli jest tylko uczciwa i obiektywna. Je­
żeli lędnnkowpi ktoś pisząc o Palestynie pod­
kreśla fakt, który jest niezgodny z p<awdą i na 
tym buduje swoje argumenty, to taka metoda 
nie ma mc wspólnego z uczciwością publicysty­
czną. f j f e )

Utworzenie Państwa Żydowskiego 
w Palestynie -- zadecydowane

W arszaw a, 27. 3. ( A ) .  S fery sy jon istyczne 
W arszaw y żyią po wrażeniem  ooliytu w  stoli­
cy  b. posła Grynbaum a i dra A rtura Ruppinn. 
Od czasu przybycia p. Grynbaum a trwają nie­
ustanne narady C. K. O rganizacji S y jon istycz­
nej oraz przedstaw icieli C. K. w szystk ich  in ­
nych  organizacji sy jon istycznych .

Przy szczelnie w ypełn ionej sali odby ł się 
dziś w ielk i referat zb iorow y  p. t. „W a lk a  o 
państw o żydow sk ie w  P alestynie44. Zebranie 
zagaił dr Schipper, k tóry  m . in. podkreślił, że 
żydostw o polskie zn a jdu je  się p od  przygnębia­

ją cym  w rażeniem  m ożliw ości w prow adzenia 
zakazu u bo ju  rytualnego.

Następnie w y g łos ił referat dr R uppin  oraz 
Grynbaum , k tóry  stw ierdził m . in., że w edle 
m iarodajnych  in form a cji z L ondynu

utw orzenie państwa żydow sk iego w  
Palestynie jest ostatecznie zadecydow ane. 

Nowa kom isja , która obecn ie przybyw a d o  Pa­
lestyny, otrzym ała nakaz iak na jszybszego 
przeprow adzenia potrzebnych  k roków . W  n a j­
bliższych  dniach m ają  b y ć  w yznaczone n ow e 
certy fikaty  do Palestyny. \

W H ka narada reprezentantów 
żydowskich w Warszawie

W arszaw a, 27. 3. ( A ) .  W ielka  narada przed­
staw icieli gm in żydow sk ich , parlam entarzy­
stów  żydow sk ich  i rab in ów  rozpoczęła  się dziś 
w  godzinach  rannych  w  lokalu  gm iny w yzna­
n iow ej. Na zjazd  przyb y li prezesi i w icepreze­
si na jw iększych  gm in  żydow sk ich  w  Polsce, 
delegacje rab inatów  ze w szystk ich  m iast oraz 
kilkudziesięciu  rab inów . W  naradzie uczestni­
czy li rów n ież delegaci Zw iązku  R abinów  i ra-

Jerozolim n, 27. 3. Z AT. D*-uga żydow ska 
ofia ra  arabskiego ataku na now e osiedle ży- 
dnwskfe Hanutta na p ó łn ocy  Palestyny w  ubie

głym tygodniu, Jakób Berger, zmarł wczoraj 
w szpitalu Hadesay w Ilajfie na skutek odnie­
sionych ran. Berger pochodził z Polski, liczył 
lat 32.

36-letni robotnik budowlany, Jehuda Migda­
li zastrzelony dziś został przez terrorystów a- 
arabskich w chwili gdy udawał się do pracy 
w dzielnicy Halisa w Haifie.

binatu stołecznego, w szyscy  posłow ie  i sena­
torow ie żydow scy , oraz reprezentanci organiza­
c ji gospodarczych .

Z agaił obrad y  d r  R ingel ze L w ow a, poczem  
uznano naradę za Doufną. Narada by ła  p ośw ię ­
cona  spraw ie a k c ji jaka będzie przeprow adzo­
na w  obron ie  u b o ju  rytualnego w  ciągu n a jb liż­
szych d w óch  dni, tj. przed w tork ow ym  p osie - 
dzenem  Senatu. Obrady zak oń czy ły  się w yzna­
czeniem  kom isii, która opracu je  odezw ę d o  spo­
łeczeństw a żydow sk iego w  sprawie za jęcia  so ­
lidarnego stanow iska w  obliczu  groźby  zniesie­
nia u b o ju  rytualnego oraz uroczystą  deklara­
cję , protestu jącą  w  im ieniu  społeczeństw a ży­
dow sk iego  przeciw ko zam achow i na w oln ość 
religijną i na praw a Ż y d ó w  w  P olsce.

W ieczorem  rozpoczęła  się k on feren cja  rabi­
n ów  i ca d yk ów  w  lokalu  A gu dy.
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Czy Hiemty obłowią się 
na Austrii?

(Koresp. udania „ Now . Dzienn.“  przez P. ~A. P .)
Berlin, w m arcu.

„Jaka szkoda, żc A ustria n ie  posiada  k o lo ­
n i i ! "  —  zaw ołał piew ien  N iem iec, gdy  spraw a 
A nschlussu stała się faktem .

„A ustra  da nam  coć  w ięcej niż k o lo n ie "  —  
odpow iedział drugi. „D a nam  m ożn ość abso­
lutnej k ontroli państw  bałkańskich , ich  eks­
portu, ich  im portu, nawet ich  finansów . Da 
nam  m ożność w yw ieran ia  p resji gospodarczej 
na inne państw a zachodnio-europejsk ie , w re ­
szcie pozw oli nam, gdy  zajdzie potrzeba, za je ­
dnym  pociągn ięciem  stw orzyć lądow ą blokadę 
C zecnosłow acji".

I tak jest w istocie. Niemcy mają dzisiaj 
całkowitą kontrolę wszystkich środków ko­
munikacyjnych południowo - wscłnklniej Eu­
ropy. Wszystko jedno, czy to będą koieje, 
czy drogi lądowe czy wodne. Drogi komuni­
kacyjne, prowadzące do Bułgarii, Jugosławii 
Węgier, Rumunii i Grecji mogą być tak za­
tamowane przez Niemcy, że będzie to K a t a s ­
trefą dla całej Europy.

Do tego należy dodać jeszcze i to, że połud 
niowo wschodnie kraje europejskie są tak 
zależne gospodarczo od stosunków handlo­
wych z Austrią i Niemcami, iż z natury rze 
czy muszą się stać satelitami nowej Rzeszy 
Niemieckiej, jeżeli nie znajdzie się inny sys­
tem, któryby uwolnił je od gospodarczych 
wpływów Rzeszy. Nie należy zapominać, o 
tym, że w ubiegłym roku prawie połowa całe 
go eksportu Bułgarii poszła do Niemiec i 
Austrii, podobnie 2/5 eksportu Węgier, 1 3  
eksportu Jugosławii, Grecji i Rumunii. Kra­
je te dostarczają Niemcom surowców oraz 
artykułów żywnościowych, wzamian za to 
otrzymują wyroby przemysłu niemieckiego. 
Wytwarza to nie tylko poważny obrót hanoio 
wy, ale i zwiększa wpływy kulturalne, spo­
łeczne i polityczne. Kraje te wcale nie „palą 
się” do stosunków gospodarczych z Niem­
cami, ale nie mają innego wyjścia. Europa 
zachodnia nie interesuje się nimi, albo bar­
dzo mało. A  ponieważ Niemcy są im już win 
ne pieniądze, więc, aby nie stracić należnoś 
ci, brną dalej. Przy tym Niemcy nie szczędzą 
zachodów, aby je utrzymać przy sobie. Ze­
szłoroczne wizyty dr Schachta są tego dowo 
dem.

Czechosłowacja natomiast znalazła się pra 
wie w potrzasku. Przede wszystkim straci 
cały handel z Austrią: przepadnie więc ten 
milion ton węgla kamiennego, który szedł 
z czeskich kopalń, oraz gotowe towary, któ- 
re będą zastąpione przez towary niemieckie 
A inne kraje, mianowicie Jugosławia, Rumu 
nia i Bułgaria, które są tak zależne gospo­
darczo od Austro - Niemiec, mogą również 
pod wpływem „nakazu z góry” wycofać się 
pou oli ze stosunków handlowych z Czecho­
słowacją.

Szczególnie na wypadek wojny nowa sytu 
seja geograficzna jest korzystna dla Nie­
miec. Przed połączeniem się z Austrią bez­
pośredni dowóz pewnych materiałów, a szcze 
golnie środków żywności był prawie niemoż 
li wy bez przejazdu tranzytem przez teryto­
rium czeskie. Obecnie Niemcy zyskały trzy 
nowe granice. No i zyskały również bardzo 
ważne dwa źródła surowców: żelaza i drze 
wa. pomimo przechwałek kanclerza nie wy­
daj e się możliwym, aby zapotrzebowanie na 
żelazo i stal mogło być pokryte w 1940 roku 
z własnych źródeł. Eksploatowanie rud ubo­
gich w żelazo jest bardzo kosztowne i po­
wolne. Cena wyprodukowania jednej tony 

Burówki wzrosła od wiosny 1937 r. do chwili 
obecnej o 7 marek. Z poftocą przychodzi 
Austria z zapasem, wynoszącym prawie 220 
milionów ton doskonałej rudy, mogącej przy 
nieść 80.000.000 ton żelaza. I chociaż obecna 
produkcja w Austrii wynosi tylko 1.800.000 
ton rocznie, to niewątpliwie przy zastosowa­
niu sprawnych niemieckich metod pracy mo 
że być ona podniesiona trzykrotnie w prze 
ciągu jednego roku.

Drugim bardzo ważnym surowcem jest 
drzewo, które dzisiaj znajduje coraz większe

Usta ofiar terrora 
brunatnego w Austrii

Paryż 27. 3. (K) Najnowszy numer tygod 
nika „Das Neue Tagebuch” wychodzącego 
w Paryżu, przynosi listę ofiar terroru hitle­
rowskiego w Austrii. Listę tę poprzedza re­
dakcja krótkim wstępem, w którym podkreś 
la, że terror w Austrii przewyższa swój 
prawzór niemiecki z roku 1933. Wiele przy­
czyn na to się złożyło. W ciągu pięciu lat 
w&ik wewnętrznych zebrało się więcej niena 
wiści niż swego czasu w Niemczech. Do Aus 
trii odkomenderowano mnóstwo i rzędmków 
niemieckich i funkcjonariuszy partyjnych, 
którzy muszą przecież wykazać, że są po­
trzebni. Wreszcie istnieją w Austrii silne na­
stroje antyhitlerowskie, dlatego zastosowa­
no o wiele silniejszy terror. O tym co się 
dzieje w Austrii, dokładnie wiedzieć nie moż 
na. Zmuszono do opuszczenia Austrii kores­
pondentów zagranicznych, zwłaszcza kores­
pondentów „Times” i „Daily Teligiiaphu”1, 
Tylko to jedno się wie, że

przeprowadzono aresztowania na 
szeroką skalę,

że systematycznie rabowano sklepy, maga­
zyny, kancelarie i mieszkania prywatne —  
rozumie się żydowskie —  że blisko 2000 osób 
popełniło samobójstwa.

Lista, którą „Das Neue Tagebuch” poda­
je jest niezupełna. Na liście znalazły się naz

wiska, co do których informacje mniej wię­
cej są pewne. A więc dowiadujemy się, że 
oprócz Schuschnigga i b. ministra Earwiń ■ 
skiego aresztowano byłego marszałka styryj 
skiego dra Stepana, burmistrzów BaćLenu i 
Grazu, szefa prasowego rządu Schuschnig­
ga pułk. Adama, byłego ministra propagandy 
Ludwiga, b. marszałka Górnej Austrii Rei- 
thera, arcybiskupa salzburskiego, biskupów 
z Linzu i Grazu, znanego kaznodzieję kato­
lickiego Johannesa Oesterreichera i wielu hi 
nych działaczy zarówno chrześcijańsko - spo 
łecznych, jak i legitymistycznych, o których 
zresztą już donieśliśmy.

Uciec udało się z Austrii m. in. ministrom 
Zematto i Stockingerowi, hr. Coudenhove 

Kalergiemu, Karolowi Kautsky’emu, naczel 
nym redaktorom „Stunde” i „Raichspost”, 
b. kanclerzowi Rzeszy Józefowi Wirthowi, 
znanym literatom Alfredowi Polgarowi, Fran 
Ciszkowi Werfflowi, Walterowi Mehringowi 
i Ginie Kaus, Albertowi i Elzie Basserman 
nom, oraz znanemu artyście dramatycznemu 
Karlweissowi, kompozytorowi Oskarowi 
Straussowi i krytykowi muzycznemu Paulo­
wi Stefanowi

lista ramobójstw obejmuje kilkanaście 
nazYusk, których nie podajemy, ponieważ 
poinformowaliśmy już o nich naszych czy­
telników*

Oryginalny pojedynek powietrzny 
Brunona Nussoliniego

BRUNON MUSSOLINI

W  „D a ily  T elegraph " ukazał się sen sacy jn y  
w yw ia d  z kapitanem  D r D ickinsonm e, k tóry  
w a lczy ł w  H iszpanii po  stronie w o jsk  rządo­
w ych . P ow róciw szy  obecn ie d o  Stanów  z je d ­
n oczon ych , og łos ił szczegóły  sw ego lotniczego 
po jed yn k u  z synem  M ussolinicgo.

—  W  tym  czasie — m ów ił p. D ick inson  —

B runo M ussolini zn a jdow ał się razem  z pu ł­
k iem  lotn ictw a pow stańczego na Balcarach. 
P ew nego dnia za pom ocą  telegrafu  bex drutu 
dał znać do W a len cji, że ch cia łby  się spotkać 
w  p o jedyn k u  pow ietrznym  z  „n a jlep szym  p ilo ­
tem 44 w o jsk  rządow ych . P rzy ją łem  w ezw anie 
i u łożono, że po jed yn ek  będzie m ia ł m ie jsce  w  
określon ym  dniu, 3.500 m etrów  nad poziom em  
m orze, 15 km  na w schód  od  W alen cji. T rzy  sa­
m oloty  z każdej strony otrzym ały pozw olen ie  
tow arzyszenia tem u p o jed y n k ow i w  charakte­
rze „św ia d k ów ".

Spotkanie m iało rzeczyw iście m iejsce . Jak 
w idać z  dalszego ciągu op isu , oba j przeriw n i- 
cy  obserw ow ali wszystkie praw idła h on orow e j 
gry.

—  K ażdy z nas m anew row ał, ja k  um iał, sto­
su jąc w szelkie ch w yty  w ysok ie j ak rob a cji p o ­
w ietrznej. P o jed yn ek  trw ał p ó ł godzin y . Po  
tym  czasie znajdow aliśm y się ju ż  ty lk o  1.000 
m etrów  nad w udą i oba j w yczerpaliśm y naszą 
am unicję  i zapasy paliw a. M ussolini rzu cił w 
pow ietrze jedną  ze sw ych  rękaw ic, ny  dać 
znak, że walka jest skończona. P o  p ow rocie  
na ziem ię stw ierdziłem , że znój aparat został 
przeszło trzysta razy trafiony. Sam nie w iem , 
ja k  potra fiłem  przetrw ać tak m ordercze ataki. 
P od obn o  B runo M ussolini został ranny w  n o­
gę. M. K.

zastosowanie do wyrobu sztucznego włókna. 
Własne zapasy drzewa pokrywały tylko oko 
ło 70 proc. zapotrzebowania Niemiec. Obec-

Ogłoszenie usiawy o zniesieniu 
sądów przysięgłych

W arszaw a, 2 . 3. ( A ) .  W  jeanyrn z n a jb liż ­
szych  num erów  „D ziennika Ustaw,, będzie o - 
g łoszona ustawa o zniesieniu sądów  przysię­
g łych . Skasow anie sądów  przysięgłych  p oc ią ­
gnie za sobą  przekazanie sądom  zw yk łym  w 
M ałopolsce Z achodn iej i  W sch od n ie j o k o ło  90 
spraw.

nie dochodzi Austria, której prawie jedna 
trzecia pokryta jest lasem. Stanowi to pra 
wie 25 proc. terenów leśnych Niemiec. Aus 
triackie więc zapasy wypełnią brak 30 proc 
Dzięki temu zapotrzebowanie na drzewo za 
graniczne w Niemczech musi się zmniejszył 
szczególnie jeśli chodzi o kraje, gdzie nie rm 
rekompensaty za drzewo w towarach. I jes; 
cze jeden artykuł bardzo ważny: magnezyt 
którego Austria posiada bardzo duże ilości 
Jest ona największym jego dostawcą. A wię< 
jeszcze jeden surowiec niezbędny dla prze 
mysłu zbrojeniowego.

T. M. S.
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Kraków. 6.15 Audycja poranna. 11.15 Audycja 
dla szkół: 1) „Z  mikroskopem na odkrycie nowych 
światów11, pogad. dla dzieci starszych —  wygi. 
dr Zofia Wojciecliowska-Kozłowska, 2) muzyka 
(.płyty); 11.40 Oa warsztatu do warsztatu: wywiad 
Audycja południowa; 13.45 Muzyka (płyly) ,  14-45 
Wiadomości bieżące; 14.50 Muzyka (p łyty); 15 05 
Audycja dia dzieci: a) Skrzynka w opr.. Krystyny 
Krupińskiej, b) „Gdy słoneczko przygrzeje obra- 
zek Anny Wajdowej, wyk. zesp. dziecięcy; li)-2..i 
Lokalne wiadomości gospodarcze; 15.45 „Z pieśnią 
po kraju11 audycję prowadzi prof. Bronisław Rut­
kowski; 16.15 Orkiestra rozrywkowa pod dyr. Br. 
Nagujcwskiego; 16.50 Pogadanka aktualna; 17.00 
Pogadanka „Film a szkoła11 J. Mirski; 17.15 Reci- 
Lal fortepianowy Stanisława Szpinalskiego, w 
programie muzyka angielska; 17.5 Pogadanka spor 
towa i wiadomości sportowe; 18.10 Lokalne wia­
domości sportowe; 18.15 Z Katowic: „Najmilsze 
pieśni11 J. Dzikowska; 18.40 Odczyt: „Profil geo­
logiczny zagłębiał węglowego11, w ygł Maksymilian 
Ćwikliński; 18.55 Program na dzień następny; 19 
..Magia sportu11 słuchowisko Józefa Kempy; 19.30 
„Dyskutujmy": „W ytwórca czy spożywca11 dialog 
w opr. St. Thugutta; 19.50 Pogadanka aktualna;
20.00 „Kalejdoskop11 lekka audy cja muzyczna. Wyk. 
Szczepański (tenor), Żeński kwartet wokalny-, 
Marian Sauer i St. Dzięgieiewski (dwa fortepia­
ny), kwintet jazzowy (fortepian, 3 saksofony z 
perkusją); 20.45 Dziennik wieczorny i pogadanka 
aktualna; 21.00 Transm. i  Teatru Wielkiego w 
Warszawie: w  pierwszą rocznicę śmierci Karola 
Szymanowskiego. Wyk.: orkiestra P. R. pod dyr. 
(i. Fitelberga, Stan. Zawadzka (sopr.), Maurycy 
Janowski (tenor) oraz c(>ór Polskiego Raaia, w  
przerwie ok. godz. 22.00 „Nowości literackie1 o- 
mówi Stimsław Adamczewski; 22.50 Ostatnie wia 
domości dzhunika wn-zornego, przegląd prasy i 
komunikat meteorologiczny; 23.00—23.30 Muzyka 
wieczorna (płyty).

WARSZAWA. 0.15—18.10 p. Kraków; 18.10 Pły­
ty : 18.30 Program; 18.35 Audycja dla wsi; 19—23.30 
(>. Kraków; 23.30 Płyty.

LWÓW. 6.15— 14.55 p. Kraków; 14.55 Giełda lw o­
wska; 15 „Trochę pieśni, trochę słowa11; 15.20 
Windom., bieżące; 15.30—18.10 p. Kraków, 18.10 
Płyty; 18.35 Minuty literackie ukraińskie; 18.50 
Wiaduni. sport, lokalne; 18.55—23 p. Kraków; 23 
Koncert życzeń.

KATOWICE. 6.15— 13 p. Kraków; 13 Audycja 
dla szkół; 13.20 Koncert życzeń; 14 „Wyzyskajmy 
każdy kawałek ziemi11 —  pogad.; 14.10 Płyty; 14.25 
Wiadom. bieżące; 14.33 Wiadom. giełdowe; 14.35 
Płyly; 14.45— 18.40 p. Kraków; 18.40 Lekcja języka 
polskiego; 18.55— 23.30 p. Kraków.

ŁÓDŹ. 6.15— 15 p. Kraków ; 15 Literatura przez 
mikrofon dla wszystkich; 15. 10 Płyty; 15.27 Łódz­
kie wiadom. giełdowe; 15.30—18.40 p. Kraków, 
18.40 Audycja literacka; 18.55— 23.30 p. Kiaków.

STACJE ZAGRANICZNE
Godz. 12.05 BUDAPESZT: Koncert solistów.
17.15 Mediolan: Muzyka rozrywkowa.
18 BEROMCNSTER: Amerykańska muzyka roz­

rywkow a; 18.45 BUDAPESZT: Muzyka cygańska;
18 DROITWiCH: Muzyka lekka; 18 LuNDYN 
REG. :Audycja dla dzieci.

19.55 BEROMCNSTER: Utwory Debussy'ego;
19.05 LATIII: „Pory roku11 —  oralorium Haydna;
19 Londyn REG.: Muzyka lekka; 19.20 Koncert 
zesp. mandolinistów; 19.25 PRAGA: „Ptasznik z 
Tyrolu11 —  operetka Zelłera.

20.15 BRUKSELA FRANC:. „Ryszard Lwie Ser­
ce 11 — opera komiczna Grełry‘ego; 20.10 BUDA­
PESZT: Koncert symfoniczny; 20.50 HILVERSUM 
1.: „Pasia {.-*» św. Mateusza11 —  oratorium J. S. 
Bacha; 20.30 LILLE: Koncert symfoniczny; 20.45 
LUKSEMBURG: Music-Hall.

21 PAFJS PTT.: Muzyka kameralna; 21 RZYM: 
Komedia, 21.25 TALLIN: Koncert skrzypcowy Gła- 
zunowa; 21.10; TULUZA: Wesoła audycja; 2Ł30 
Koncert rozryw kow y; 21.30 LONDYN REG.: Teatr 
wyobraźni.

22.15 LONDYN REG.: Muzyczny program roz- 
row kow y; 22 PARIS PTT. „Zycie cyganerii11 —  
program rozryw kow y; 22.45 Aud. esperancka: 
Teatr wyobraźni; 22.25: RZYM: Muzyka rozryw­
kowa; 22.15 SZTOKHOLM: Koncert solistów.

Obrady grupy oświatowej
W arszaw a, 27. 3. F A T . W  dniu 25 bm . od ­

b y ło  się p od  przew odnictw em  sen. B eczkow i- 
eza zebranie parlam entarnej grupy ośw iato­
w ej, pośw ięcon e om ów ien iu  obecnych  n iepo­
m yślnych  w arunków  pracy  naukow ej i potrze­
by zw iększenia d op ływ u  m łod ych  sił nauko-

Przyjęcie ultimatum polskiego przez rząd litew­
ski spowodowało znaczne odprężenie na świato­
w ych rynkach papierów wartościowych. Na nie­
których giełdach poprawa nastrojów zaznaczyła 
się już w sobotę, 19 bm., a na innych dopiero w 
poniedziałek.

Jednakże już następne dni przyniosły pogorsze­
nie się tendencji, spowodowane niepewną sytua­
cją polityczną i gospodarczą. W  szczególności nie­
korzystnie oddziaływały na nastroje giełdowe wia 
domości o trudnościach wewnętrznych Czechosło­
wacji w związku z połączeniem się wszystkich 
partyj niemieckich w  stronnictwie Henleina, kon­
flikt sowiecko-jupoński W sprawie S achali nu, po- 
głoscRi o udziale większych ilości wojska niemiec 
kiego w ostatniej ofensywie gen. Franco, wiado­
mości o przejawiających się wśród narodowych 
socjalistów Lichlensteinu tendencji przyłączenia 
tego księstwa do Rzeszy, niepomyślna sytuacja 
wewnętrzno-polityczna i gospodarcza hrancji, a 
zwłaszcza widmo inflacji, gwałtowny- spadek fran 
kii, ucieczka kapitałów i groźba strajków w wielu 
gałęziach przemysłowych.

Pod koniec tygodnia nastąpiło zarówno na gieł­
dach amerykańskich jak i europejskich lekkie 
wzmocnienie tendencji, wywołane w dużej m ie­
rze zakupami ze strony spekulantów, wykorzystu 
jącycli niski poziom kursów. W  pewnym stopmu 
do wzmocnienia nastrojów przyczyniły się 1 ' d e  
korzystne momenty natury gospodarczej w niektó 
ryeh państwach.

GIEŁDA N O W O JO R SK A
rozpoczęła tydzień giełdowy zwyżką papierów pro 
centowych i akcyj spowodowaną głównie w iado­
mością o przyjęciu warunków polskich przez L i­
twę. We wtorek natomiast nastąpiło ogólne osła­
bienie, wywołane z jednej strony niepomyślnymi 
wiadomościami politycznymi i gospodarczymi z 
Europy, z drugiej zaś strony pogłoskami,^ jajkoby 
przygotowywana obecnie w Waszyngtonie nowa 
ustawa podatkowa była niekorzystna dla życia 
gospodarczego. W ostatnich dwóch dniach nastrój 
na giełdzie znowu się poprawił. Przyczynił się do 
tego z jednej strony duży dopływ kapitałów za­
granicznych do Stanów Zjednoczonych, co w yw o­
łało wzmożoną płynność na rynku, z drugiej zaś 
strony pomyślne wiadomości z przemysłu. W 
szczególności sfery giełdowe żywo komentowały 
wzrost stanu zatrudnienia w amerykańskim prze­
myśle stalowym. W zrósł on ostatnio do 34 proc. 
zdolności wytwórczej koncernów stalowych, czyli 
osiągnął poziom nienotowany od połowy listopa­
da 1937 r.

Pożyczki polskie z wyjątkiem 7 proc. Pożyczki 
Stabilizacyjnej osiągnęły zwyżkę. W dniu 25 bm. 
notowano (w  nawiasach cyfry z 18 bm .): 8 proc. 
Pożyczka Diliona 48.00 (43.12 i pó ł), 7 proc. Po­
życzka Stabilizacyjna 60.00 (62.00), 6 proc. Poży­
czka Dolarowa 50.00 (42.50), 7 proc. Pożyczka 
m. st. Warszawy 46.00 (42.12 i pó ł). 7 proc. Poży­
czka Śląska 47.12 i pół (42.00).

Również

Znan y bardzo w  Kanadzie adw okat, n ie ty l­
k o  ze sw ej zam ożnej klienteli i w y sok ich  za­
rob k ów , ale rów nież ze sw ych  dziw actw  i bar­
dzo z łoś liw ych  żartów , Charles V ance M illar, 
um arł 10  lat temu, pozostaw iw szy osob liw y  te­
stament.

Każdem u pastorow i w  T oronto , jak  rów nież 
ateistycznej organ izacji „O range L odge11, zapi­
sał posiadane przez siebie a k cje  brow aru  
„ O K c e f s  B rew ery11, będącej w łasnością  m ie j­
scow ych  ew angelików . D uch ow n ym  w  \Valker- 
ville , W in d sor i Sandw ich oraz różn ym  dzia­
łaczom  zw alcza jącym  hazard, zapisał akcje  O n­
tario J ock ey  Clubu. N ajw ięcej jednak kłopotu 
spraw ił jeszcze jeden  zapis, a m ianow icie 50(J 
tysięcy  d o la rów  dla tej m atki, lub paru matek, 
które w  term inie 10  lat od  dnia jego  śm ierci 
urodzą n a jw ięcej legalnych  dzieci.

M illar sam by ł kaw alerem  i sw ym  zapisem

W  zebraniu w zięli udział dyr. p rof. J. Pat­
kow sk i i p rof. dziekan T . W ojn o .

W  dyskusji, którą  zagaiła pos. W . P ełczyń­
ska zabrał g łos p ro f. W o jn o , k tóry  szerzej o - 
m ów ił zagadnienia stanow iące tem at obrad .

G IEŁD A  LON DYŃ SKA
wykazała początkowo w  związku z Odprężeniem 
politycznym na kontynencie tendencję mocniej­
szą. Zwyżka ta była jednak krótkotrwała i już na­
stępne dni przyniosły ogóine osłabienie spow o­
dowane wzmożoną podażą. Duże straty poniosły 
brytyjskie papiery państwowe oraz niektóre ak­
cje krajowe. \V końcu tygodnia zaznaczyła się ten 
dencja mocniejsza, co przypisać należy przede 
wszystkim zahamowaniu odpływu kapitałów an­
gielskich do Stanów Zjednoczonych i dość ko­
rzystnej ocenie ostatniego przemówienia premiera 
Chamberlaina.

NA GIEŁDZIE PARYSK IEJ 
panował do czwartku włącznie nastrój słaby. Na 
początku tygodnia bardzo duże straty kursowe 
poniosły papiery międzynarodowe, a zwłaszcza 
Rio Tinto, Itoyal Dulch i akcje zakładów Skody. 
Obniżyły się również kursy wielu papierów prze­
mysłu krajowego oraz renty państwowe i przodu­
jące akcje bankowe. W piątek niektóre papiery 
dzięki wzmożonym zakupom spekulacji osiągnęły 
zwyżkę, jednakże ogólny nastój był n-dal słaby 
w  związku z niepomyślną sytuacją polityczną i 
gospodarczą we Francji,

G IEŁD A AM STERD AM SKA 
miała tendencję niejednolitą, zależną w  dużej wie 
rze od sytuacji na giełdzie nowojorskiej i  londyń­
skiej.

GIEŁDA P R A SK A  
miała przeważnie usposobienie słabe. Obroty zna­
cznie się skurczyły, ponieważ sfery giełdowe w o ­
bec niepewności politycznej wstrzymywały *i» 
od zawierania poważniejszych transakcyj.

Obroty na
GIEŁDZIE W A R S Z A W S K IE J 

były w dalszym ciągu dość duże. Kursy wykazy­
wały tendencję zwyżkową. Notowano (pierwsza 
cyfra z 19, druga z 26 bm .): akcje: Bank Polski 
109.25— 11.50, Warszawskie Towarzystwo Fabryk 
Cukru 33.00—35.25, Lilpop 62.00—65.50, Modrzę- 
jów  13.— 13.25, Starachowice 36.00—36.25, Żyrar­
dów  66,0—66.00, Węgiel 28.00—30.00, papiery pro­
centowe: 3 proc. Premiowa Pożyczka Inwestycyj­
na I emisij 79.—881.50, serie 88.00—90.00, 3 proc. 
Prem. Pożyczka Inwestycyjna II emisji 78.00— 
81.00. serie 87.00— 89.00, 4 proc. Premiowa Pożycz 
ka Dolarowa 39.75—40.75, 4 proc. Pożyczka K on­
solidacyjna 65.00—66.75, drobne odcinki 64.00—  
65.75, 5 proc. Pożyczka Konwersyjna 69.25— 71,25, 
4 i pół proc. Pożyczka Państwowa z 1937 r. 63.13 
— 65.50, 4 i pół proc. Listy Zastawne Ziemskie
61.00—62.00, 5 proc. Listy Zastawne m. SL W ar­
szawy z 1933 r. 68.50— 69.25.

Kursy ważniejszych dewiz zagranicznych kształ­
towały się następująco (pierwsza cyfra z 18, druga 
z 25 marca r. b . ) : Amsterdam 293.55—  293.70, Bru­
ksela 39.30— 89.25, Londyn 26.33—26.33, Nowy 
Jork czek 5.30 1/4— 5.30 1/4, kabel 5.30 1/2—5.30 1/2, 
Oslo 132.25—132.35, Paryż 16.40—16.81, Praga 
18.47— 1.52, Stockohlin 135.60—135.75* Zurych 
121. 80—121.75. A  Z. W.

byn a jm n ie j n ie ch cia ł z łoży ć  h o łd u  macierzyń­
stwu. Nie m ia ł rów n ież zam iaru  w  ten aposób 
p rzyczyn ić się do pow iększenia  lu d n ości Ka­
nady. B y ł to  z je g o  stron y  ty lk o  żart, skiero­
w a n y  przede w szystk im  p rzeciw  własnej rodzi­
nie, która  n apróżno starała się ob a lić  d ziw acz­
n y  testament. A le  M illar b y ł doskon ałym  praw ­
nikiem . Testam ent b y ł tak sporządzony, że sąd 
n a jw yższy  w  O ntario m usiał uznać testament 
za w ażny. I teraz w łaśn ie nastąpiło rozdanie 
nagród. Cztery m atki w  T oron to , każda p o ­
siadająca dziew ięcioro  dzieci, podzielą  sie tą 
sum ą. Są to przew ażnie k ob ie ty  z ubogiej ̂ sfe­
ry , w ięc  d la  n ich  te p ó ł m iliona  stanow i rze­
czyw iście  o lb rz y m i m ajątek ; na każde dziecko 
w ypadnie p o  15.000 d olarów . Już są zabezpie­
czone. Nie tak copraw da, ja k  ow e sław ne p ię- 
cioraczk i, k tóry ch  m ajątek  dzisia j ju ż  prze- 
k roczy ł m ilion  dolarów-.

W  w yn iku  d ysk u s ji p ostan ow ion o b y  par­
lam entarna grupa ośw iatow a p od ję ła  w ysiłk i 
w  celu  pogłębienia  zainteresow ań społeczeń­
stwa zagadnieniem  sił n aukow ych  i kon iecz­
n ości zapew nienia im  przez rząd n iezbędnych  
do pracy, w aru n k ów  m aterialnych .

Testament dziwaka
i derby rodzicielek

w ych  do w yższych  uczelni.
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SZ. GOTTLIEB

pretenduje do spadku 
po Salzburgu

Riwiera zaprasza Toscamstiego, Maksa keinkardta, Brunvhu Waltera i in. ~  „Festspiele" na la­
zurowym brzegu, — Riwiera zachowuje optymizm i „odracza“ wybuch wojny europejskiej na 

dwa do trzech lat.

_ Pierw sze chiie w iosn y  kalendarzow ej m ija - 
.1*4 bez echa na R iw ierze, gdzie w łaściw a w io - 
sria w raz z  g łów n ym  sezonem  zaczynają  się 

p ołow ie  lutego, a w  m arcu  cała kraina słoń­
ca znajduje się ju ż  pod  znakiem  iście czerw co­
wej Pogody. M ały p ostó j na R iw ierze w  drodze 
Powrotnej z  R zym u, jest zatem idealnym  w y ­
poczynkiem  przed w yruszeniem  w  dalszą dro - 
ffc-

W ydarzenia p ierw szorzędnej w agi politycz­
n i  w  p olityce  eu ropejsk iej zb ieg ły  się z okre- 
8e*n na jw iększego natężenia sezonu zabaw  na 
Riwierze. P o  „co rs ie  kwiatowym** N icei p rzy ­
d a  k o le j na inne m ie jscow ości lazurow ego 
° rzegu. W ia d om ości o  ogó ln ym  kryzysie  w  sy - 
iuacji eu ropejsk ie j zelektryzow ały  rów n ież b y ­
walców R iw iery , nie h am ow ały  jed n ak  n or- 
l jalnego b iegu  życia . A  „normalnym** trybem  
tycia R iw iery  to  przecież bale, dancingi, ka - 
si'nu g ry , n o  i —  spacery p o  g łó  w nych  prom e­
nadach.

A p olityk a? —  B yw a ona  traktow ana na R i­
wierze p od  szczególnym  kątem  widzenia.

W  sp ok o jn y ch  czasach polityk a  jest czym ś 
iJpełnie ob cym  w  krainie słońca. L udzie ucie­
kają w łaśnie od  polityk i, b y  tu w yp ocząć w  in ­
nej zupełnie atm osferze. W  Cannes rezydu je  
niecnie M r. Eden, k tóry  p o  d ym is ji ze sian o- 
^iska m inistra spraw  zagran icznych  W ie lk ie j 
Rtytanii, uw ażał za  stosow ne szukać tu w y ­
tchnienia p o  trudach, jak ie  są udziałem  m ęża 
sianu w  dzisie jszych  czasach. P ozostanie tu 
t*yć m oże aż d o  pon ow n ego pow ołan ia  g o  na 
nowe stanow isko w  rządzie W ie lk ie j Brytam i, 
jft razie jedn ak  prow adzi życie  człow ieka  p ry ­
watnego i  m iesza się codzienn ie z różn o języcz­
nym tłum em  w  spacerach nad brzegiem  w y ją t­
kow o spok ojn ego  M orza Śródziem nego.

T ra d ycy jn ym  gościem  R iw iery  jest k ró l 
szwedzki Gustaw, rezydu jący  w  N icei i cieszą­
cy się n iezw ykłą  popularnością . R zecz cieka­
wa, że gdy  ostatnio w yb u ch ł stra jk  p racow n i­
ków  h ote low ych  (na tle ek on om iczn y m !) w  
^ ice i, g łów n y  kom itet stra jk ow y  zw o ln ił pra­
cow n ików  hotelu , w  k tórym  przebyw a k ró l 
szwedzki, od  udziału w  strajku dla uniknięcia  
jak iegokolw iek  zakłócenia  sp ok o ju  w  otocze­
niu dosto jnego gościa .

R ów nież M entona m iała ostatnio sw ego go­
ścia k rólew sk iego, a b y ł n im  k ró l K rystian 
duński. W  Juan les P ins zarezerw ow ano ju ż  

jed n ym  z  hoteli apartam ent dla weterana 
Polityki eu ropejsk ie j L lo y d  G eorge‘a, a na li­
stach stałych  gości odczytać m ożna nazwiska 
■Wielu znanych  osob istości ze św iata politycz­
nego i  finan sow ego w  E uropie i A m eryce. Pra­
wie w szędzie przew ażają A n g licy , traktu jący 
R iw ierę ja k o  sw oją  „d ru gą  ojczyznę**, przy­
najm niej w  okresie z im ow ym . S pokojn e  za­
chow anie się A nglików , zazw yczaj bardzo czu­
tych na w ydarzenia natury p olityczn ej, p od ­
czas krytyczn ych  dni, uważane tu b y ło  ja k o  o - 
gólny barom etr sytuacji. Pew ne podniecen ie 
naraża ło  się ty lko  w  zw iększonym  p op ycie  na 
gazety w e w szystk ich  język ach  eu ropejsk ich  
U m ie jscow ych  k ioskarzy .

W o jn a  czy  n ie -w o jn a ?
Słońce, pow ietrze i m orze dzia ła ją  tu siłą 

magnetyczną i p ow od u ją  og ó ln y  optym izm . 
Riwiera ń ie w ierzy  w  b lisk i w ybu ch  w o jn y  i  
odracza term in w ybuchu  pon ow n ej zaw ieruchy 
W ojennej co  najm niej na dw a —  trzy lata. U- 
Zasadnienie? Przede w szystkim  w ierzy  się w  
to, c o  jest b lisk ie sercu. P ok ó j j t » i  podstaw ą 
egzystencji R iw iery , w o jn a  grozi m ieszkańcom  
Utratą m ożności zarobkow ania , a sm utne 
W spomniani* z  okresu  w o jn y  św iatow ej pozo -

(O d n a p e g o  specja lnego w ysłannika)

stały jeszcze niezatarte w  pam ięci. Bardziej 
zatem n iż k tórakolw iek  inna część F rancji 
P row aneja  pragnie p ok o ju .

Ma też R iw iera swTój w łaściw y sposób  rea­
gow ania  na w ypadki o znaczeniu m iędzynaro­
dow ym . N iechaj inni upraw iają  politykę, R i­
w iera  zaś m yśli przede w szystkim  o w łasnym  
interesie. W  ten sposób zrozum iałym  się staje, 
że w łaśnie w burzliw ych  dniach polityk i m ię­
dzynarodow ej p raw icow y  dziennik n ice jsk i 
„ L ‘E claireur“  w ystąp ił z  planem , k tóry  od b ił 
się g łośn ym  echem  w  społeczeństw ie francus­
k im , b y  Nicea, k ró low a  R iw iery , przejęła spa­
dek po Salzburgu w  urządzaniu słynnych w  u- 
b ieg łych  latach epoce „F estsp ie le" salzbur­
skich .

D ziennik naw iązuje d o  obecnego pobytu  T o - 
scanin iego w  Paryżu  i d o  jego  ośw iadczenia, 
że w ięcej stopa je g o  n ie  stanie na zimni au­
striack iej, poddanej obecn ie nie ty lko  zw ierzch 
n ictw u  N iem iec, ale też całem u ustaw odaw stw u 
n orym bersk iem u. Prow adzone są w  tej ch w ili 
rozm ow y  z T oscan in im , b y  w m iesiącach  let­
n ich  p rzyby ł na R iw ierę dla urządzenia tam 
szeregu k oncertów , które ściągną niew ątpliw ie 
m elom anów  ze w szystk ich  części świata. K on ­
certy  te —  w yw od zi dziennik praw icow y  —  p o ­
w in n y  b y ć  zapoczątkow aniem  przeniesienia 
„F eatsp iele" Salzburskich d o  N icei. D ziennik 
przeprow adził szereg w yw ia d ów  z  członkam i 
R ady  M iejsk iej, oraz in stytucji turystycznych , 
k tórzy  przyklasnęli in icja tyw ie  i w yrazili g o ­
tow ość  pod jęcia  k rok ów  w stępnych  u w ładz 
francusk ich , ja k o  też u zainteresow anych  czyn­
n ik ów  d la  zrealizow ania rzuconej m yśli. Z w ró ­
co n o  przy  tym  uwagę, że N icea m usi się za

Niepłacący komornego lokator 
oskarżył właściciela domu 
o lżenie Narodu Polskiego

Bielsko 27. 3. (E) Rok przeszło toczył się 
przed Sądem Okręgowym z Cieszyna na sesji 
wyjazdowej w Bielaku charakterystyczny 

proces o lżenie Narodu Polskiego. Oskarże­
nie o przestępstwo z art. 1&2 k. k. skierowa 
ne przeciw właścicielom realności Ma.u Ja­
mowej, Dawidowi Jamowi, oraz przeciw Zyg 
frydowi Markowiczowi —  opierało się na 
zeznaniach lokatorów Jamów, Wiktorii i 
Władysławy Wątroba, Stan. Fanusa i Stefa 
na Pietraszka. Według aktu oskarżenia, Ja­
nowie oraz Markowicz mieli kilkakrotnie 
lżyć Naród Polski w czasie od września 1935 
r. do stycznia ub. r. przez co, że pod adresem 
wymienionych lokatorów, ilekroć tylko zja 
wiali się na korytarzu, wołali rzekomo w ję­
zyku polskim lub niemieckim: „polska ban­
da”, „wy polskie świnie”, a to dmtego, że mi. 
mo orzeczenia Sądu Grodzkiego w Bielsku, 
Wątrobowe w dalszym ciągu nie płacili ko­
mornego.

Na pierwszych dwóch rozprawach świad­
kowie oskarżenia w ogóle się uie zjawili. 
Oskarżeni nie przyznali się do winy, utrzy­
mując, że całe doniesienie wyssane jest z 
ps lea i powodowane jest jedynie ludzką złoś 
liwością. Na wczorajszej rozprawie świadku 
wie oskarżenia nie potwierdzili, by oskarże­
ni mieli użyć inkrynmowanj cn słów. Nic nie 
słyszeli takiego. Jeden tylko słyszał, ale „do 
kładnie” nie mógł sobie pr/ypomn ,ć, kiedy i 
co. Po przeprowadzeniu przewodu sadowego 
zanadł wyrok uniewinniający oskarżonych 
od winy i kary. Bronił adw. dr Tadanier z 
Bielska.

NICEA, w  m arcu.

w czas u postarać o  pozysKanie w ybitnych  sił 
artystycznych  z  A ustrii, k tóre zm uszone zo ­
stały na skutek kursu rasistow skiego do opu­
szczenia placóweK, stw orzonych  przeważnie 
dzięki ich  in icjatyw ie. W ym ien ia  się tu w  pier­
w szym  rzędzie nazw iska Maksa Reinhardta, 
B runona W altera i m  Będzie to m e ty iko  m o­
ralny sukces R iw iery  francusk iej, ale p rzyczy ­
n i się też zarazem  d o  podniesienia ruchu  tury­
stycznego zw łaszcza w  okresie letnim .

P rzyznać trzeba, że R iw iera jest w  ogóle bar­
dzo czuła na punkcie utrzym yw ania ja k  n a j­
w iększych  sw obód  w  ruchu tyrystycznym  i nie 
ograniczania go  przepisam i biurokratycznym i.

Oto przykład.
M iędzy A ustrią  a Niem cam i nie istniał, jak  

w iadom o, przym us w izow y, w ystarczał nor­
m alny  paszport. P o  przew rocie  hitlerow skim  
w e W iedn iu  francusk ie  w ładze graniczne o- 
trzym ały polecen ie  n ie w puszczania osóh  po­
siadających  paszporty austriackie bez w iz  od ­
nośn ych  k on ju la tów  francusk ich . Chciano w i­
docznie w  ten sposób  uniknąć, b y  zbyt w ielka 
ilość  u ch od źców  nie dostała się d o  F ran cji. Za­
rządzenie to przez k ilka  dni b y ło  stosow ane 
rów nież w  stosunku d o  obyw ateli austriackich, 
k tó r /y  znaleźli się na R iw ierze w łosk ie j i  przy­
jeżdżali ze strony V bntim ilil. Czynniki tury­
styczne R iw iery  fran cu sk ie j zrozum iały, że 

zarządzenie fran cu sk iego m inisterstw a spraw  
w ew nętrznych  o d b ić  się m oże u jem nie na ru ­
chu  turysty cznym  i  zw róc iło  się d o  P aryża z 
żądaniem  otw arcia  gran icy  francusk iej od  
strony R iw iery  w łosk ie j d la  o sób  z  paszporta­
m i austriackim i. Żądaniu  tem u u czyn ion o za­
dość.

M ieszkańcy R iw iery  n ie obaw ia ją  się p rzyby­
cia  u chodźców , w iedzą bow iem  doskonale, że 
u chodźcy , o fia ry  różn ego  rodza ju  prześlado­
w ań  n igdy  u ie b y li ciężarem  społeczeństw a 
francusk iego, a w ie lu  z  n ich  m ajątk iem  sw ym , 
in icja tyw ą  i  energią przyczyn ili t,ię d o  p od ­
niesienia gospodarczego  tej części F ra n cji. 
K uka lat tem u słyszano jeszcze  na R iw ierze 
w iele  rosy jsk iego , dziś ję zy k  em igracji r o s y j­
sk iej za jm u je  ju ż  je d n o  z  ostatn ich  m ie jsc  
w śród  istnego B abelu  język ów  używ an ych  na 
lazurow ym  brzegu M łodzież em igracji ro sy j­
skiej, k tóra  w yrosła  na R iw ierze i w ychow ana 
została w  kulturze fran cu sk ie j m a ju ż  n ie  w ie­
le w spólnego z dawną carską R o s ją  i  u lega 
szybkiem u p rocesow i a sym ilacji fran cu sk ie j.

Ten  sam proces pow tarza się też w  bardzo  
przyspieszonym  tem pie w śród  u ch od źców  nie­
m ieck ich , k tórzy  w  poczu ciu  w dzięczności d la  
n ow ej o jczyzn y , co  ich  przygarnęła, są  praw ­
dziw ym i patriotam i francusk im i i  cieszą się 
sym patią m ie jscow e j ludności.

Od przeszło rok u  ro i się na R iw ierze fran ­
cuskiej i  w łosk ie j od  u ch od źców  hiszpańskich  
z  jednej i drugiej strony frontu  w o jn y  d om o­
w ej. R ów nież w  stosunku d o  tych  nieszczę­
śliw ców , o fia r  w alk i b ra tobó jcze j, m ieszkańcy 
R iw iery  odnoszą  się ze w spółczuciem .

N ikt n ie obaw ia  się też tu rzekom ej „in w a - 
z ji“  u ch od źców  austriackich , lazurow y brzeg 
n ie m a doły chczuo p ow od u  uskarżać się na d o ­
św iadczenia poczyn ion e na skutek ludzkiego 
traktow ania n ieszczęśliw ców  różn ych  n arodów  
ratu jących  się od  różn orak ich  m etod prześlado­
wań.

M im o a larm ów  w o jen n ych  na lazurow ym  
brzegu oddycha  się sw obodn ie  i pełną piersią. 
N iestety czasy  obecne n ie sprzy ja ją  w ak acjom  
dziennikarzy', p o  krótk im  zatem  p ob y cie  rusza­
m y  w dalszą drogę  d o  sto lic  naddunajsk ich  i 
in n ycn  ośrod k ów , na k tórych  skupia się ob ec­
n ie  uw aga świata.
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Bezrobocie a choroby
G łód i  w yczerpanie na skutek n iedożyw iania 

nie są jed yn ym i następstwam i bezrobocia . O - 
czyw iście  m ają one duże znaczenie tam, gdzie 
nakarm ić trzeba k ilkoro  dzieci łub  tam, gdzie 
w ym ogi kulturalne lub utrzym anie pew nego 
socja ln ego  standart'u, ja k  w rodzinach  pra­
cow n ik ów  u m ysłow ych , poch łan ia ją  z góry  
znaczne części zasiłku, lub w reszcie tam, gdzie 
w ysok ość  k om ornego poch łan ia  w ięcej, n iż na 
to inne w ydatki pozw alają.

P row adzi to z kon ieczności do
m on oton n ośd  odżywiania*

która  z k o le i psu je ap ety t N adm ierna b ladość, 
słabe napięcie m ięśni i skóry , św iadczą w  ta­
k ich  w ypadkach  o  pow tarzającym  się codzien ­
nie, m arnym  odżyw ieniu , w  k tórym  brak  jest 
tego, co  nadaje sm ak p ok arm ow i i co  stanow i
0 w ysok ie j w artości odżyw czej tegoż. Jeśli 
przytem  istnieje w rodzona  sk łonność, to ułat­
w ia  to u dzieci rozw ój krzyw icy , u dorosły ch  
sprzyja  rozw o jow i gruźlicy , u kob iet zaś, k tó­
re  w ielogodzinną  pracą usiłu ją  n adrobić brak  
za jęcia  m ężów , w iedzie d o  szybkiego, przed­
w czesnego w iędnięcia .

Brak środk ów  pociąga  oczyw iście  za sobą 
także

zaniedbanie w obrania i  bieliźnie. 
D ługo noszona, niedostatecznie prana, n ieod­
pow iedn io d o  pór  roku  dobrana, od b ija  się ona 
w  następstwie na fu n k cjach  sttóry. Ta bow iem  
zw iotczała na skutek niedostatecznego od ży ­
wienia, nie reaguje ju ż  norm alnie przez b led - 
nięcie i zaczerw ienienie się na bodźce tem pera­
tu ry ; p op od  grubą odzieżą, która  u ch ron ić m a 
organizm  przed utratą ciepła, pozosta je  skóra 
w  obojętnym , lekko p ocącym  się stanie. Stąd 
ju ż  niedaleka droga do przeziębień; w  n ieczy­
stości zaś łatw o rozw ija ją  się różne schorzenia 
skóry , ropienia, w yprysk i, a w reszcie i robac­
tw o. Dziurawe obuw ie sprzy ja  oczyw iście  tak­
że przeziębieniom , a u dorasta jących  dzieci 
upośledza norm alny rozw ó j nóg.

Brak zajęcia  i brak w  zim ie opału  —  to  rze­
czy  zazw yczaj n ieodłączne. Jeśli w ięc d la  u- 
trzym ania potrzebnego ciepła cała rodzina sku­
pia się w drobn ym  m ieszkaniu lub —  co  gor­
sza —  w  jedn ej izbie, w  której n ikt nie ośm ie­
li się boda j na ch w ilę  o tw orzyć okno, to zagę­
szczone, n ieodśw ieżane pow ietrze utrudnia 
w en ty lację  p łuc, uniem ożliw ia regulację ciepła
1 norm alną gospodarkę w odną organizm u i 
przez nazbyt blisk ie stykanie się k ilku  o sób  u - 
trudnia w  jeszcze w iększej m ierze utrzym anie 
czystości.

O b ok  tego w szystk iego trzeba jedn ak  pam ię­
tać jeszcze o  jed n y m : zd row y  organizm  potrze­
buje bodźca  utrzym ującego siły  w  pogotow iu , 

t. j .  p r a c y .

P odobn ie  bow iem , ja k  w  ca łe j przyrodzie, na­
rząd n ieużyw any ulega zanikow i, podobn ie  ja k  
U ludzi bogatych , k tórzy  dobrze odżyw ianego 
sw ego ciała nie utrzym ują w  ruchu czy  to przy 
p om ocy  pracy , czy  sportu, przych odzi d o  prze­
rostu m ięśni tkanką tłuszczow ą —  tak i u ro­
botnika, k tóry  nie m a sp osobn ości d o  utrzy­
mania spraw n ości sw o je j przez upraw ianie 
zw yk łego  zajęcia , przych odzi z czasem  d o  za­
niku m ięśni. Jeśli zaś znajdzie pracę na n ow o, 
to m usi się porządnie nam ęczyć, zanim  do n iej 
z  pow rotem  przyw yknie.

Szczególnie trudno przychodzi to  temu, k to  
z  za jęcia  u m ysłow ego (n p . urzędnika) przejść 
m usi d o  zajęcia  fizycznego. L udziom  dorosłym  
znacznie trudniej przystosow ać się d o  takiej 
zm iany, niż takim , k tórzy  w  m łodocian ym  w ie­
ku w rośli w  ciężką pracę fizyczną . D o  tego 
dodać należy d ługotrw ałe n iedożyw ienie i trud 

a..,,' w , r /agn ięcia  w pr.icę kogoś, kto

przez dłuższy czas od pracy  odw ykł.
Stąd też obok  częstych zranień zauw ażyć 

m ożna u ludzi takich ob jaw y  pizem ęczenia 
m ięśni i k ości. I nie rozchodzi się tu o zw ykłe 
znużenie, jak ie  w idzim y np. u sportow ców , za­
czyn a jących  sw ój trening w iosenny, ani też 
o  naderw anie ścięgien, ale w ręcz o deform ujące

schorzenia k ości i  staw ów ,

o  ciężkie neuralgie, np. ischias, lub u ludzi, 
dźw iga jących  ciężary na ram ieniu, o  neuralgie 
nerw ów  ram iennych. U innych  trudność w ży­
cia  się z pow rotem  w  pracę w yraża się d o le ­
g liw ościam i serca. P rzejściow e rozszerzenia 
serca, osłabienia m ięśnia sercow ego z  tow arzy­
szącym i dolegliw ościam i su biektyw nym i: k o ­
łataniem  serca, zadyszką, k iepskim  snem, bra­
kiem  apetytu są częstym i, n ieprzyjem nym i ob ­
jaw am i, tow arzyszącym i p ow rotow i do  pracy, 
a zarazem  dow odem  zm niejszonej spraw ności 
fizycznej danego osobnika.

N ajczęstsze jednak  szkody na zdrow iu  p o ­
w stają  na skutek psych iczn ych  zm artwień, 
trosk  o egzystencję, a przede w szystkim  na 
skutek

w yrw an ia  z  zw yk łego zajęcia, 
z pracy , w  którą  w iększość ludzi w rasta z przy* 
zw yczajenia . W id a ć  to na jlep iej u spensjono- 
w an ych  urzędników , u k tórych  szybko przy' 
ch odzi d o  upadku du chow ych , u m ysłow ych  * 
fizyczn ych  sił. D ołącza ją  się do  tego podnie* 
cenie, zaburzenia snu i apetytu, spadek wag* 
i n iedom ogi w  fu n k cjon ow an iu  g ru czołów  o 
w ew nętrznym  w ydzielaniu . Są to niewątpliwie 
psych iczne następstwa bezrobocia , bezczynno­
ści ludzi dotychczas zatrudnionych.

Ludzie w  rozm aitym  w ieku  rozm aicie reagu­
ją . C złow iek starzejący się skłania się ku de­
presji, m ężczyzna w  sile w ielu  ulega gwałtowi 
nym  podn iecen iom ; m łodocian i popadają  w  a- 
patię. K obiety są o tyle w  szczęśliw szym  p oło­
żeniu, że zawsze znajdu ją  jak ieś za jęcie  w  go­
spodarstw ie dom ow ym , co  odryw a  do pew ne­
go stopnia ich  m yśli i ch ron i je  w  ten sposób 
przed n erw ow ym i następstw am i bezrobocia.

Takie są psych iczne i fizyczne następstwa 
braku zatrudnienia; na tym  tle rozw ija ją  się 
następnie dalsze szkody. C złow iek odw yk ły  
od  pracy  ulega w  w zm ożonej m ierze nieszczę­
śliw ym  w ypadkom . A patyczny m łodziak przy­
zw ycza ja  się —  dla w ypełnienia du chow ej pu­
stki —  do nadm iernego palenia tytoniu. O jciec 
rodzin y  zabija  rozpacz a lkoholem . Przym uso­
w y  celibat m łodych , pozbaw ionych  p racy  ro­
botn ic sprzyja  prostytucji i ro zw o jow i chorób 
w enerycznych .

Odpowiedzi redakcji
PILNE. Najlepsze wyniki daje pędzlowanie nóg 

15-procentowym roztworem formaliny (za recep­
tą lekarza;. Powtarzać to trzeba zrazu codziennie, 
a potem raz na kilka dni.

XY — 20. 1) Co do pryszczów i wągrów — ra­
dzimy codziennie rano myć twarz gorącą wodą i 
mydłem, a w ciągu dnia 2—3 razy zmywać twarz 
wacikiem, zamaczanym w rozcieńczonej trójkro- 
tnie wodzie koloóskiej. Wieczorem parówka nad 
naczyniem z gorącą wodą i wyciśnięcie wągrów 
czystymi paznokciami. Piegi najlepiej usunąć ma­
ścią sublimatową (tylko za receptą lekarza). 2 ) 
Niema takitgo środka, któryby umożliwiał jedno, 
a zapobiegał drugiemu.

HYPOCHONRYK. Na -odległość ustalić tego nie 
można; miarodajne jest tylko opukanie i osłucha­
nie płuc. Jednakowoż przypuszczenie, że chodzi 
tu tylko o bóle natury reumatycznej wydaje się 
nam bardziej prawdopodobne.

D. R. LAT 25. Przyczyny mogą być bardzo róż­
norakie i na odległość nie można absolutnie roz­
strzygnąć, co jest powodem, ani też jakie należy 
zastosować leczenie. W ięc choć pojmujemy zaże­
nowanie Fani, nie możemy niczego innego zalecić 
Pani, jak zasięgnięcie porady u l°karki chorób 
kobiecych.

MATKA 43-LETNIA Tarczyca nie jest chorobą 
tylko gruczołem, który każdy zdrowy człowiek 
posiadać musi. Przypuszczamy, że w  wypadku, o 
który Pani zapytuje, musi się rozchodzić o jakieś 
cierpienie tarczycy (przerost, choroba Basedowa 
1 t. d .). Dopiero kiedy nas Pani o tym dokładni# 
poinformuje, będziemy Pani mogli udzielić do­
kładnej odpowiedzi na kweste, które Panią in ­
teresują.

ŻYĆ LUB UMRZEĆ. Nie jest to żadna choroba, 
a tylko pewne zaburzenie nerwowe, przystępne

KUPON ZNI2KOWY 130 KIN
A D R IA  —  A TLA N TIC

W ażny dnia I .’. I I I . W yciąć \ przedłożyć do wymiany

w K olekturze Z w . in w a lid ów  G rodzka 59 
w P erfum erii N. M eersanda św . Marka 20 
lub w  A dm . „N . D ziennika" O rzeszkow ej 7.

leczeniu. Proszę się zwrócić do neurologa lub 
seksuologa. Nazwisk ani adresów lekarzy poda­
wać nam nie wolno.

J. S. P. 1) Wzrost jest jedną z cech, które odzie­
dziczamy po rodzicach; dlatego tel u ludzi doro­
słych trudno m ówić o jakieś normie w tym kie­
runku. Jeśli rodzice są mali, to i dzieci zazwyczaj 
bywają małe. —  2) wzrost w tym wieku jest je­
szcze zupełnie m ożliwy; mniej więcej do 2 1 -go 
roku życia człowiek jeszcze rośnie. 8) Przed® 
wszystkim gimnastyka, lekka atletyka, sporty. —
4) Nie przypisujemy mu wielkiego znaczenia W 
tym wypadku.

WDZIĘCZNA 55-CIO LETNIA. 1) Dieta uboga 
w  białko, a w ięc —  o ile możności —  bez mięsa* 
W olno jeść dziennie 153 gr. mięsa wołow ego go­
towanego; poza tym nabiał, jaja, zielone jarzyny# 
sdtatka, ogórki, Mała kapustą, rzodkiew, marJ 
chew, kartofle, grysik ,ryż, płatki owsiane, chleb# 
owoce, węglowodany tłuszcze (o ile niema nad­
miernej otyłości). Nie w olno jeść: sardynek, ni 
śledzi grzybów, czerwonej kapusty, starych se­
rów, kwaśnej kapusty, cebuli, czosnku, szparagów# 
grochu, soczewicy, fasoli szpinaku. Ptić należy 
często, a w  małych ilościach, w ody alkaliczna 
jak szczawnicką, bilińską lub karlsbadzką.— 2) 
Jeśli niema bólów , należy spróbować ostrożnego 
nagrzewania przy pomocy kąpieli elektrycznych 
lub lam p, Sollux. —  3) I to zależy od stanu, który 
ocenić może tylko lekarz, obznajoiriony ze sta­
nem chorego z naocznego zbadania. 4) Także i 
na noc. —  4) Niema z ty ni nic wspólnego. —  j ) .
5) Przy dużej cierpliwości niewykluczona znacz­
na poprawa.

ZBOLAŁY PACJENT. Między atakami unikać 
wstrząsów, przeziębień, wzruszeń. Wystrzegać się 
drażniących pokarmów i  napoi, korzennych przy­
praw. Pić należy wiele. Co kilka miesięcy przez 
10 do 20 dni przepłukiwać organizm „Naftusią" lub 
wodą destylowaną.

Rozpowszechniajcie 
„NOWY DZIENNIK"
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Zwiększenie wydatków
na cele zbrojeniowe w Rumunii

Bukareszt 27. 3. (R) Rada ministrów pod 
przewodnictwem króla Karola obradowała 
dziń nad budżetem państwa i postanowiła po 
większyć o 3,287 milionów lei budżet po­
przedniego roku. Suma ta przeznaczona jest

przeważnie na zbrojenia i przysposobienie 
wojskowe państwa oraz ulepszenie nawierz­
chni dróg i podwyższenie płac funkcjonariu­
szy państwowych.

„Święta woji 
dopiero się

ośw iadcza prem ie
Tokio, 27- 3. (R) Odraczając sesj 

parlamentarną, książę Konoye złoży 
parlamentowi podziękowanie za u 
chwalenie 86 ustaw, które rząd przed 
łożył w związku z zatargiem zbrój 
nym w Chinach.

Premier zauważył przy tym, że \

na“  w Chinach 
roztrctzeła...

r  rządu japońskiego
ę [ niektórych kołach łudzą się, iż zaga» 
ł  j dnienie chińskie jest już zlikwidowa- 
- ] ne. W rzeczywistości zaś — mówił
• premier — walka się dopiero rozpo-
• częła. Rząd pragnie współpracować 

z całym narodem dia osiągnięcia ce-
w łów tej świętej wojny.

Protest Sowi
Moskwa 27. 31 (D) Agencja Tass donos 

iż rząd Mandżukuo nie wpłacił w termini 
w dn. 23 marca raty w wysokości 6 mili< 
nów jenów jako reszty należności z tytuł 
sprzedaży wschodnio • chińskiej linii kołeji 
wej. Ambasador ZSRR. w Tokio zwrócił si 
do rządu japońskiego jako gwaranta cyc

etów w Tokto
i, spłat z energicznym protestem, 
e Protest ten pozostał bez skutku. Wobec 
>- tego rząd sowiecki przesłał do rządów w To 
u kio i w Hsinking ponowny protest przeciw 
r  ko ucnybieniu zobowiązaniom, zawartym w 
ę akcie sprzedaży, 
n

Armia gen. Fram
Salamanka, 27. 3. (R). Główna kwatera pa 

wstańcza komunikuje: Na froncie aragońskie 
wojska nasze posuwają się dalej. Oddział; 
działające na prawym skrzydle, zajęły miej 
scowość Santa Barbara, szczyty Tardera, Ca 
stillar, Jaganta i kilka sąsiednich wzgórz. Ku 
lumny, działające na odcinku Los Monegro 
posunęły się wgłąb o 32 kilometry i zajęł 
Yalfarta, Penaiha i Gandasnos.

Inna kolumna przekroczyła rzekę Guadalc 
pe na południowy wschód od Caspe i  zajęł 
trzy pobliskie wzgórza. W rejonie tym wzięt 
do niewoli 300 żołnierzy nieprzyjacielskich.

Na odcinku na północ od Los Monegros za

co kroczy naprzód
-  jęliśmy 12 wiosek i łańcuch sąsiednich wzgórz, 
a Straże przednie posunęły się 0 3 kim poza Al- 
y cubierre. Wojska, działające na lewym skrzy-
- dle, zajęły 22 wioski i dotarły do miejscowo-
- ści Labata, Casbas de Huesca, Angues, Bespcn,
- Antillon i Pertusa. W  pobliżu Pertusa prze- 
s kroczyliśmy rzekę Alcanadre. W  stoczonych 
y tam walkach wzięto z górą 800 jeńców.

* * «
1- Saragossa, 27. 3. PAT. Wojska powstańcze 
a przeprowadzają dalej w dniu dzisiejszym ofen- 
0 1 sywę na wszystkich odcinkach frontu aiagoń- 

I skiego. Obecnie są one oddalone tylko 0 30 
i- | kim. od m. Xerida.

100 osób ran 
pożaru ł

JSzboua, 27.3* (R) W jednym z kino 
teatrów w miejscowości Oliyeira di 
Beirro powstał pożar w czasie wy

nych podczas 
łinoteatru
• świetlania filmu. Wśród licznej publi- 
e czności wynikła panika. 100 osób zo-
• stało rannych.

10-lecie Związku pracy 
obywatelskiej kobiet

Warszawa 27. 3. PAT. Związek pracy oby 
watelskiej kobiet obchodził w dniu dzisiej­
szym uroczystość dziesięciolecia swego ist­
nienia, akademią w sali rady miejskiej.

Sala pięknie przybrana flagami o barwach 
narodowych nie mogła pomieścić przeszło 2 
tysięcy delegatek przybyłych z całej Pols­
k i Wśród nich są delegatki z Krakowskiego 
i ze Śląska ubrane w barwne stroje ludowe.

Uroczystość zaszczycił swą obecnością 
Pan Prezydent R. P. prof. dr Ignacy Moś­
cicki.

Nowe władze Syndykatu Dzien­
nikarzy w Łodzi i Lwowie

Ł ódź, 27. 3. P A T . Dziś od by ło  się doroczne 
walne zgrom adzenie cz łon k ów  Syndykatu 
dzienn ikarzy  Łódzkich , na którym  d ok onan o

wyboru nowych władz organizacji,
Prezesem  w ybran o red. Czesława G um kow - 

skiego.
*  *  *

L w ów , 27. 3. P A T . Dziś od b y ło  się tu d oro ­
czne w alne zgrom adzenie Syndykatu D zienni­
karzy L w ow sk ich .

P o  udzieleniu absolu torium  ustępującem u za­
rządow i, p ow oła n o  n ow e w ładze Syndykatu. 
Prezesem  w ybran y  został przez aklam ację red. 
B ron. L askow n ick i.

Dzikie łabędzie nad wybrzeżem 
polskim

P uck , 27. 3. (O ) .  Z jaw isk iem  od  w ielu  lat 
n ienotow anym  nad w ybrzeżem  p olsk im  b y ło  
po jaw ien ie  się dużego stada dzik ich  łabędzi 
p od  C hłapow em . Stado liczy ło  ponad  150 sztuk 
tych  p ięknych  ptaków , k tóre osiad ły  na w y p o ­
czynek  na łąkach  nadm orsk ich . P taki p o  2 -go- 
dzinnym  w y p oczyn k u  od lecia ły  w  stronę za­
toki puckiej.

î y n u M a lii
LIST STANISŁAWY WALASIEWICZÓWNY.

Jak już podaliśmy, w  prasie amerykańskiej i an­
gielskiej ukazały się pogłoski jakoby Stanisława 
W alasiewiczówna miała przyjąć obywatelstwo a- 
roerykańskie i w  przyszłej Olimpiadzie walczyć 
już w  barwach Ameryki. Pogłoski te zostały po­
wtórzone nawet przez prasę polskę w  Ameryce. 
Dopiero kategoryczne dementi, ogłoszone przez 
konsulat R. P. położyło kres bezpodstawnym po­
głoskom. W związku z tą sprawą nadesłała Sta­
nisława Walasiewiczówna następujący list:

„Baruzo mi przykro, gdy dowiaduję się o nie- 
ścisiycłi notatkach ja k  np. o zamierzonym jakoby 
przeze mnie reprezentowania Stanów Zjednoczo­
nych, przejściu na zawodowstwo i  t. p. Są to zwy- 
kłekłe „kaczki dziennikarskie". Tak często uka­
zują się podobne bezpodstawne wzmianki, że nie 
przejmuję się już tymi bajkami, inaczej bowiem 
z tego wszystkie można Dy dostać zawrotu głowy. 
Pogłoski prasy polskiej w  Ameryce co do rzeko­
mego reprezentowania przeze mnie Stanów Zje­
dnoczonych na olimpiadzie w  1939 r. w Polsce są 
tym bardziej nieścisłe, ponieważ olimpiada od­
będzie się nie w  Polsce, ale w  Tokio i  nie w  1939 
roku, ale w 1940 r. Na tej olimpiadzie, oczywiście, 
będę startowała w  barwach polskich44.

MISTRZOSTWA PIŁKARSKIE OKRĘGU 
KRAKOWSKIEGO 

Tamovia—Maikkai*i « :0  (2 :0 ). Ciężka teren, 
•wielkie zimno i  śnieg. Tarnoyia silniejsza fizycz­
nie i  wytrzymalsza, o lepszej kondycji i  starcie, 
zwycięża zasłużenie, choć w  zbyt wysokim stosun 
ku, wyjątkowo słabą w  tym dniu Makkabi, która 
wystąpiła bez obrońcy Habera. Bardzo słabym był 
bramkarz Pemper. Tarnoyia bardzo dobra wo 
wszystkich liniach. Już w  8 min. prowadziła Tar 

1 novi« 2 :0, co zupełnie załamało Makkabi. Sędzio­
wał p. Mitusiński.

Wawel—Podgórze 3:2
Zw. Strzelecki Chełmek—Krowodrza 2:2.
Fablok—Nadwiślam 6:2 w  Chrzanowie

PRZED WYJAZDEM NASZYCH PŁYWAKÓW 
NA MISTRZOSTWA EUROPY W LONDYNIE.

Polski Związek Pływacki prowadzi obecnie per­
traktacje w  sprawia rozegrania meczu waterpolo 
POLSKA-SZWECJA przed wyjazdem naszej dru­
żyny na mistrzostwa Europy w Londynie. Wraz z 
drużyną waterpolo mają wyjechać na mistrzostwa 
Europy Bocheński, Heidrich i  Jędrysik.

Trenerem naszych waterpotistow będzie najpra­
wdopodobniej Węgier Rajki. Poza tym, jako tre­
ner pływaków, przyjedzie definitywnie Ameryka­
nin Steep. Polski Związek Pływacki otrzymał już 
od Amerykanina potwierdzenie przyjazdu na 4 
miesiące do Polski.

Projektowane tournee węgierskich pływaków 
po Polsce zostało odwołane.
HEUSER NOKAUTUJE ROTHA I ZDOBYWA 
MISTRZOSTWO ŚWIATA.

W meczu bokserskim o  mistrzostwo świata wa­
gi półciężkiej, Niemiec Heuser pokonał Belga Ro« 
tha przez k. o . w  7 ej rundzie, zdobywając tytuł 
mistrza świata europejskiej Federacji Bokserskiej. 
BEERSCHOT MISTRZEM PIŁKARSKIM BELGIL 

Mistrzostwo piłkarskie Belgii zdobył słynny klub 
Beerschot z Antwerpii. Na 25 gier Beerschot zdo­
był 39 pkt., podczas gdy wicemistrz Daring z  Bru­
kseli zdobył tylko 32 pkt.

WUls-Moody, była mistrzyni świata w  tennisie, 
ma zamiar w  roku bieżącym startować we Wim* 
bledonie, na mistrzostwach Niemiec, oraz Polski, 
gdzie pragnie zmierzyć się z Jędrzejowską.

Piłkarze Dąbu katowickiego pokonani zostali 
zostali we Lwow ie przez drużynę Ukrainy 1:2 

Mistrzostwo arm}i w  szpadzie zdobył kpt T y­
miński (Flota Gdynia), w  grupie fechmistrzów 
plut. Fogt (WK. Ł ow icz). ,

Mecz piłkarski Polska—Jugosławia 3 kwietnia 
sina, który prowadził również mecz Polska— 
hr. w  Belgradzie sędziować będzie W łoch Barlas- 
Szwajcaria w Zurychu ku zadowoleniu obu stron.

Hokeiści Anglii pokonali Amerykę w Londynie 
6:4 (2:2, 0:2, 4:0). v

PUkaaze Francji pokonali w  Paryżu reprei. 
Bułgarii 6:1 (2:1).

Zawodow e piłkaretwo w  Austrii zostało zlikwi­
dowane. Jak wiadomo organizacja sportu w Rze­
szy opiera się na podstawach amatorskich. Już 
obecnie konstatuje się masową emigrację zawo­
dowych piłkarzy austriackich do Francji, Szwaj­
carii, Belgii itd.

Rekordowe zwycięstwo odnieśli piłkarze W ę­
gier nad Grecją w  Budapeszcie, pokonując ją w 
stosunku 11:1 (7 :0 )w  serii eliminacyjnej do mi­
strzostw świata.
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„Oddajcie cesarzowi
co jest cesarskie..."

L W O W S K A  POGOŃ REM ISUJE 
Z  K A T O W IC K IM  DĘBEM

W  niedzielę rozegrany został w e L w ow ie  
inecz m iędzy katow ick im  D ębem  a ligow ą  P o ­
gonią. M ecz zakończył się n iespodziew anie w y ­
nik iem  rem isow ym  1:1 (1 :0 ) . D o m eczu  tego 
P ogoń  w ystąpiła  wT pełnym  składzie (jed yn ie  
bez M atyasa). D rużyna lw ow ska grała jedn ak  
d ość  słabo, a w  drugiej p o łow ie  nie w ytrzy ­
m ała tempa tak, że Ślązacy pod  k on iec zaw o- 
dów  w yraźnie przeważali. D o przerw y górow a ­
ła  P ogoń , zdobyw a jąc bram kę przez Krausa 
w  10  m in. gry. ślązacy  w yrów n a li w  82 m in. 
przez Trom kę. Mecz rozegrany został podczas 
zam ieci śnieżnej.

PIEG NAPRZEŁAJi 
O M ISTR ZO ST W O  ŚLĄSK A

W  S osnow cu  od b y ł się w niedzielę bieg na 
przełaj o  m istrzostw o Śląska.

W  kategorii sen iorów  na dystansie 5.200 m. 
zw yciężył Sitko (K P W ) z czasem  19:17,5 m in. 
W  grupie pań na dystansie 1000 m . zw yciężyła  
Jeszów na (S ok ó ł K ryw a łd ). W  grupie ju n io ­
rów  na dystansie 2.500 m . zw ycięży ł Bożek 
(K P W ) w  8:58.4 m in.

N agrodę w o jew od y  G rażyńskiego dla n a jlep ­
szego zespołu  w grupie sen iorów  zd ob y ł S ok ół 
z K ryw ałdu.

P O R A Ż K A  B O K SE R Ó W  GARBARN I 
W  SOSNOW CU Z  M AKKABI

W  S osn ow cu  o d b y ł się m ecz boksersk i p o ­
m iędzy zespołem  G arbarni z  K rakow a, a m ie j­
scow ą  M akkabi. Z w ycięstw o  odn ieśli gosp ó - 
darzc w  stosunku 9 :7 .

ARGENTYNA JEDNAK NIE PRZYJEŻDŻA 
DO EUROPY

Dziennik francuski „Paris Soir" donosi z Bue­
nos Aires, że argentyński Związek Piłkarski 26 gło­
sami przeciwko 6 postanowił definitywnie w j  co­
fać się z piłkarskich mistrzostw świata, któro się 
odbędą we Francji.

—— oo-----

Konferencja żydowskie* 
instytucji we Lwowie

L w ów , 27. 3. (B ) . YV dniu dzisie jszym  od ­
by ła  się w e L w ow ie  k on feren cja  żyaow sk ich  
in stytucji op iek i społecznej i stow arzyszeń  sa­
m op om ocow ych . W  k on feren c ji w zię li udział 
m . in. przedstaw iciele Jeasu, T O Z -u , W uzetu , 
Sentosu, Gem ilas Chesed, przedstaw iciele ży ­
d ow sk ich  tow arzystw  ro ln iczych  oraz reprezen 
tanci żyd ow sk ich  tow arzystw  ośw iatow ych  jak  
Ż . T . S. L ., Tarbut i inne. K on feren cja  w ysu - 
chała  spraw ozdań z  zakresu działa lności p o ­
szczególn ych  stow arzyszeń.

K on feren cja  ta jest odpow iedn ik iem  k on fe - 
ren cy j ziom kostw , k tóra  odbyw a  się w  dniu 
dzisie jszym  w  N ow ym  Jorku . Zw ołana  ona zo ­
stała dla om ów ien ia  sytuacji Ż y d ó w  m a łop o l­
sk ich ; bierze w  n iej udział cz łonk in i rady m ie j­
sk ie j i żydow sk a  działaczka w e L w ow ie  dr 
K la flenow a.

Straszny wypadek we Lwowie
L w ów , 27. 3. (B ) . Dziś rano w  dom u przy  ul. 

K azim ierzow skiej 17, p rzy lega jącym  do hotelu  
„A sto r ia “  zdarzył się straszliw y w ypadek . M ia­
n ow icie  o  godz. 10 rano dozorca  dom u B azyli 
B rydziński w raz ze sw ym  p om ocn ik iem  D ym i­
trem  Stachułą usiłow ali rozn iecić  og ień  pod  
kotłem  centralnego ogrzew ania. W  pew nym  
m om encie  nastąpiła eksp lozja  kotła , z  którego 
przed k ilkom a dniam i w ypu szczon o w odę.

D ozorca  B rydziński został zabity  na m ie j­
scu, a Stachuła ciężko ranny. D ochodzen ia  w  
toku.

Pożyczka wewnętrzna 
w Meksyku

Mexico City, 27. 3. (R) W  oświadczeniach, 
złożonych prasie, minister finasów Suarez o* 
ginajmił, iż rząd postanowił emitować poży czkę 
wewnętrzną w wysokości 100 milionów pezów 
dla zapewnienia równowagi sytuacji gospodar­
czej, która uległa poderwaniu w związku z 
wywłaszczeniem kompanii naftowych i konie­
cznością ich odszkodowania.

Ponieważ dla emitowania tego rodzaju po­
tyczki konieczna jest aprobata parlamentu, 
prawdopodobnym jest, że izby zwołane będą 
oJabawem a * ssajt nadzwyczajną.

W iedeń, 27. 3. P A T . W e w szystkich  k ośc io ­
łach katolick ich  odczytano dziś odezw ę bisku­
p ów  austriackich, zalecającą w iernym  stoso ­
w anie się do zasady: „O d d a jc ie  cesarzow i do 
jest cesarskie, a Bogu co  jest bosk ie".

Odezw a stwierdza, że wyższe w ładze du cho­
w e otrzymały7 ze strony władz n arodow o-socja -

Rzym , 27. 3. ( R) .  M inisterslw o lotnictw a k o ­
m unikuje, że wr n ocy  z dnia 25 na 26 bm . spadł 
na w ybrzeżu Sardynii k ilku m otorow y  sam olot 
francuski Załoga  płonącego sam olotu pon io ­
sła śm ierć na m iejscu .

W ładze przeprow adzają śledztwo dla usta­
lenia pow od ów , dla k tórych  sam olot francuski 
przelatyw ał nocą  nad terytorium  w łosk im .

lisfycznych  zapewnienia, iż katolikom  p ozo ­
staw iona będzie całkow ita w oln ość przekonań 
relig ijnych .

W stęp do tej odezw y zaleca w iernym  p osłu ­
szeństw o w obec władz, które gw arantują n ie­
naruszalność praw  K ościoła.

Zaginiony samolot
Paryż, 27. 3. ( R) .  Z  T unisu  donoszą, że w  n o ­

cy  z czwartku na piątek zaginął sam olot, utrzy­
m u ją cy  kom u n ikację  z bazą Sidi A hm ed. O - 
statnie w iadom ości rad iow e z  sam olotu  p och o ­
dziły  z godzin y  1.30 w  n ocy  25 bm . W  sam olo­
cie zn a jdow ały  się cztery o sob y . W szczęto e- 
nergiczne poszukiw ania  sam olotu.

Trzęsienie ziemi w  Budapeszcie
i Wiedniu

Budapeszt, 27. 3. (D ) W niedzielę o  godz. 
12.20 w Budapeszcie i okolicach  dało się od ­
czu ć d ość silne trzęsienie ziem i, k tóre trw ało 
o k o ło  3 sekund. P ow ażniejszych  szkód nie za­
n otow ano. W  m ieszkaniach, położon ych  na 
w yższych  piętrach, poprzesuw ały się m eble i 
stanęły zegary.

O środek trzęsienia ziem i zn a jdu je  się praw-

Jak rozwiązać problem obrotu 
ziotem.'

A nders Oerne, jeden  z najlepszych  znaw ców  
zagadnień finansow ych  w  Szw ecji, og łos ił in ­
teresu jący  p ro jek t rozw iązania m iędzynarodo­
w ego problem u obrotu  zlotem . Zgodnie z tym  
projektem , państwa dysponu jące dużym i za­
pasam i złota w in ny  przede w szystk im  zasto­
sow ać odpow iednie środki w  celu zm niejsze­
nia ryzyka, na jak ie  są narażone w  związku 
z w ahaniam i cen złota i obaw ą zniżki. O baw a 
ta będzie istnieć dopóty , dop ók i nie będzie 
w prow adzony  w o ln y  obieg złota. Z ło to  zatem 
w in no być, zdaniem  eksperta szw edzkiego, pu­
szczone w  obieg. W  tym  celu państw ow e banki 
em isyjne pow inn y  w ypu ścić  krążki złota, gw a 
rantow anej wragi i jakości, np. 10 -gram ow e. 
Krążki te m ogą posiadać ten sam kształt, co 
m onety, nie będąc jednak ob iegow ym  środ­
kiem  płatniczym . Zam iast określonej w artości 
od pow iada jące j jedn ostkom  obiegow ej m onety, 
na krążkach w ym ta będzie je d j m e cyl ra okre-^ 
stająca zaw artość czystego złota. Banki pań­
stw ow e i  pryw atne zakupyw ać będą te krążki 
złota w edług o fic ja ln y ch  cen  ogłaszanycri co ­
dzienn ie; cena sprzedażna m oże b y ć  n ieco w yż­
sza od  notowTań dla p ok rycia  kosztów  produ k ­
c ji  krążków . Z ło to  to może znaleźć zastosow a­
nie przy  m niejszych  transakcjach  nuędzj na­
rod ow ych , np. zw iązanych  z ruchem  turystycz 
nym . Istniejące obecn ie zakazy w yw ozu  i w w o­
zu złota p ow in n y  b y ć  zniesione.

Zdaniem  A ndersa Orne, dzięki tem u syste­
m ow i, banki n arodow e będą m og ły  regu low ać 
ob ieg  zlotem  stosu jąc m inim alne zm iany cen 
krążków . Oerne podkreśla  w reszcie, że w  
razie pow szechnego zastosow ania tego syste­
m u, stabilizacja złota zostanie w zm ocniona,

dopodobnie  na półw ysp ie  bałkańskim .
*  *  *

W iedeń, 27. 3. (T )  Tutejsza stacja  se jsm o­
graficzna zanotow ała tak silny  w strząs ziem i, 
ze igiełki m iernicze aparatów  pow ypadały . —  
Stacja otrzym ała przeszło 50 te le fon ów  z zapy­
taniami o  in form acje . M iejsca trzęsienia ziem i 
ia razie nie ustalono.

Nie wszyscy reemigranci do 
Kanady muszą posiadać wizy

Reem igranci, posiad a jący  ważne paszporty  
konsularne, w oln i są od  w izy  inspektoratu d o  
spraw  em igracy jn ych . O bow iązek ten rozcią ­
ga się jedyn ie  na ty ch  reem igrantów , k tórzy  
p ro lon gu ją  w kra ju  sw oje  paszporty  kon su lar­
ne na podstaw ie zezw olenia inspeictoratu d o  
spraw  em igracy jnych .

R em igranci k a n a dy jscy  z w ażnym i paszpor­
tam i konsularnym i, k tórzy  przebyw ali poza  
Kanadą ty lko 6 m iesięcy , k ierow an i są przez 
Syndykat E m igracy jn y  w prost d o  G dyni, gdyż  
m e będą on i m ieli żadnych  przeszkód ze stro­
ny inspcKiura Kanadyjskiego. N atom iast reem i­
granci do K anady, k tórzy  przebyw ają  dłużej 
niż p ó ł roku  poza Kanadą, nie m ogą  b y ć  k ie ­
row an i bezpośredn io do G dyni, gdyż dokum en­
ty  ich  w in ny  być uprzednio spraw dzone i u- 
zgodn ione z inspektoratem  kanadyjskim .

Sprawa udzielania tryptyków 
Sbmocnodowych oo Austrii

W  zw iązku z przyłączen iem  A ustrii do R ze­
szy w y łon iła  się m . in. kwestiia udzielania tryp 
tyk ów  dla sam och odów  udających  się d o  A u­
strii. D otychczasow e bow iem  tryptyki austriac­
k ie są ju ż  niew ażne, dotąd zaś nie ukazało się 
rozporządzenie regu lu jące tę spraw ę. W  zw iąz­
ku z tym  P olsk i T ouring  K lub nie w yd a je  ch w i­
low o  tryp tyków  na w jazd  i  przejazd  przez A u ­
strie.

ponadto zależność ogóln ego  w skaźnika cen  od  
podaży  w zgl. popytu  na złoto, zm niejszy  się w  
dużym  stopniu.

Zamach na pociąg Ko wno-Kłajpeda
Rytiu. 27. 3. (T) Z Kowna donoszą: stos kamieni, o które wykoleił się po- 

W dniu wczorajszym dokonano żarna- ciąg motorowy. Ofiar w ludziach nie 
cha na pociągj idący z Kowna do Kłaj- byto. Policja prowadzi energiczne do- 
pedy. W poołiżu stacji Radziwiliszai chodzenia, 
nieznani sprawcy ułożyli na torze j

Katastrofa samolotu francuskiego
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Rząd ocalenia publicznego
we Francji?

Paryż, 27. 3. P A T . Im  bardziej kom plikuje
się pod  w pływ em  now ych  stra jków  sytuacja 
w ew nętrzno-polityczna, tym  bardziej m nożą 
się apele na rzecz pow ołania ponadpartyjne­
go rządu ocalenia publicznego. P o  petycji, pod ­
pisanej przez 77 deputow anych na rzecz za­
przestania walk party jnych  i utworzenia rzą­
du ponadpartyjnego z kolei jedna z najw ięk­
szych organizacyj kom batantów  Union Natio­
nal des A nciens Conibattants na w iecu, k tóry  
zgrom adził ok o ło  10  tys. uczestników , uchw a­
liła deklarację, stw ierdzającą, iż kraj odrzuca 
k on cepcje  gabinetu t. z w. unii narodow ej, w 
k tórym  by łyby  reprezentowane na n ow o w szy­
stkie grupy i grupki parlam entarne, l a k i  rząd 
—  ośw iadcza uchw ała b. kom batantów  z 
góry  by łby  skazany na bezczynność i rozbicie. 
K raj dom aga się pow ierzenia rządów  F rancją  
ograniczonej ekipie ludzi, zdolnych  do  działa­
nia, a nie do przem aw iania.

Na n ow o w ym ieniane jest nazw isko Dala- 
diera, jak o  polityka  m ocnej ręki, k tóryby  zdol­
n y  b y ł stanąć na czele parlam entarnego gabi­
netu unii narodow ej. W ob ec  jednak opozycji, 
jak ą  napotyka w  części społeczeństw a pow sta­
nie rządu z udziałem  w szystkich  stronnictw , 
na n ow o  podejm ow ana jest kon cepcja  rządu 
ponadpartyjnego pod  przew odnictw em  m ar­
szałka Petain, w odza z w o jn y  św iatow ej, k tóry  
p o  zaprow adzeniu porządku um ożliw iłby  do­
p iero  pow ołan ie  d o  życia  parlam entarnego rzą­
du unii narodow ej. W  kołach  politycznych  
w skazyw ano coraz m ocn iej na kon ieczność 
zjednoczenia społeczeństw a dook oła  sym bolu. 
Tym czasem  ponadparty jny rząd ocalenia pu­
blicznego napotyka na silny sprzeciw  socja li­
stów , pok łada jących  nadzieję w  gabinecie BIn- 
ina.

Prasa paryska zapow iada dziś, że program  
odbu dow y finansow ej, nad k tórym  pracu je o- 
becnie prem ier Blum  ze sw oim i najbliższym i 
w spółpracow nikam i, m oże się stać pow odem  
zasadniczych kontrow ersyj w  łon ie rządu, kry­
ją cy ch  pow ażne niespodzianki polityczne. P ro ­
gram  ten —  jak  zapow iadają dzienniki praw i­

cow e —  zaw ierać m a bow iem  szereg śm iałych 
pom ysłów , zaczerpniętych z progi amu lew icy , 
co  jeszcze przed w niesieniem  na plenum  par­
lam entu, które nastąpić m a jeszcze w  ciągu bie­
żącego tygodnia, m oże w yw ołać sprzeciw  m i­
n istrów  radykalnych. B ieżący tydzień zapow ia­
da się znów  ja k o  tydzień niespodzianek poli­
tycznych.

Rozmowy Churchilla w Paryżu
Paryż, 27 3. (T ) .  W izyta  W instona  Chur­

ch illa  w  Paryżu, a zwłaszcza o fic ja ln e  k on fe­
rencje, jak ie odbyw a w czołow ym i przedstawi­
cielam i francusk icn  k ó ł urzędow ych  i opozycji, 
są przedm iotem  ogólnego zainteresow ania k ó ł 
politycznych  stolicy  oraz prasy w kołach  p o li­
tycznych wskazują, iż W inston  Churchill baw i 
w  Paryżu w  zupełnie innym  charakterze niż 
L loyd  George, k tóry  w yraźnie podkreśla ł sw ój 
op ozycy jn y  stosunek do  rządu Cham berlaina. 
Przeciw nie —  w izyta paryska Churchilla, któ­
ry  ostatnio pojedn a ł się z prem ierem  Chamber­
lainem , uważana jest za akcję, m ającą na celu 
w yjaśnienie zadrażnień, jakie ostatnio się u jaw ­
n iły  m iędzy rządem  Frontu L udow ego a pre­
m ierem  Cham berlainem, ni. in. w  dziedzinie 
polityk i hiszpańskiej. \

G łów nym  jednak zadaniem  Churchilla —  jak  
zaznaczają m iędzy wierszam i dzienniki pary­
skie —  ma być poin form ow anie się o wewnętrz 
nej sytuacji francuskiej, zapoznanie francus­
k ich  k ó ł politycznych  z opin ią L ondynu  na te­
mat ew olu cji w ew nętrznej polityk i francus­
k iej oraz wreszcie zbadanie m ożliw ości zacie­
śnienia w spółpracy  m iędzy F rancją  a Anglią 
w  dziedzinie lotniczej.

W  czasie w izyty sw ej w  Paryżu W inston  
Churchill od by ł kon feren cję  z prem ierem  Blu- 
mem, m inistrem  Paul B oncourem , dw ukrotną 
rozm ow ę z m inistrem  obron y  narodow ej Da- 
ladierein, z prezesem izb y  Herriotem  oraz z  b. 
prem ierem  Flandinem  i deputow anym  Paul 
Reynaud. Należy zaznaczyć, iż obecnie baw i 
rów nież przejazdem  w  Paryżu b. prem ier Bald-

Posiedzenie tow. rozwoju 
ziem wschodnich

W arszaw a, 27. 3. P A T . W  sali konferencyj­
nej P . K. O. od by ło  się posiedzenie rady głów­
nej tow arzystw a rozw oju  ziem  w schodn ich  pod 
przew odnictw em  prezesa rady p, m arszałka 
A. Prystora.

Sprawa wznowienia wiz 
do Argentyny

W  związku z w iadom ościam i o  w strzym a­
niu w ydaw ania w iz do Argentyny, Syndykat 
E m igracyjny w yjaśn ia , że zarządzenie wstrzy­
m ujące w izy  dla w yjeżdża jących  do A rgentyny 
m a charakter ch w ilow ego zarządzenia porząd­
kow ego i nie obe jm u je  em igrantów , w yjeżdża­
ją cy ch  na podstaw ie wezw ań oraz osób , uda­
ją cy ch  się tranzytem przez Argentynę.

Przypuszczalnie ju ż  w najbliższym  czasie 
rozpocznie się ponow ne w ydaw anie w iz dla 
osób, uda jących  się d o  A rgentyny.

win.

WIADOMOŚCI SPORTOWE
SENSACYJNA PORAŻKA CRACOY1I ZE 
ŚLĄSKIEM 1:4

W towarzyskim meczu piłkarskim drużyna Ślą­
ska ze Świętochłowic pokonała Cracovię w  sto 
sunku 4:1 (1:1). Przyczyną tej sensacyjnej poraź 
ki mistrza Polski było osłabienie drużyny bra 
kiem Lasoty, Góry, Szeligi i Korbasa. Ślązacy w y ­
grali zasłużenie, gdyż nadawali ton grze przez ca­
ły prawie czas zawodów w  17 min. Prowadzenie 
uzyskał dla Śląska prawoskrzydłowy Kulawik Nie­
bawem przerwano grę na 20 minut wskutek gwuł 
townej śnieżycy. Po wznowieniu gry bramkę wy 
równującą zdobył Majeran.

Po zmianie pól drużyna śląska zdobywa drugą 
bramkę ze strzału Cebuli w 15 minu. Wkrótce po 
tym God strzela trzeci punkt z rzutu, wolnego 
Ostatnią bramkę uzyskał w 31 min. Cebula.

Ślązacy poza doskonałą kondycją wykazali zna­
czne opanowanie zasad technicznych w grze. Na 
wyróżnienie zasługują God i Cebula, oraz trójka 
defensywna.

Cracovia całkowicie zawiodła w  linii ataku i 
pomocy. Sędziował p. Mcdwin.
WISŁA KRAKOWSKA W BIELSKU

W Bielsku rozegrany został mecz piłkarski po­
między reprezentacją poddkręgu bielsko-bialskie­
go, a ligową drużyną Wisły z Krakowa. Zasłużo­
ne zwycięstwo odnieśli ligowcy w  stosunku 4:1 
(2:1), Bramki uzyskali: dla Wisły Artur, Habow- 
»ki, Łyko i Ogrodnicki, dla gospodarzy Gajda. 
„C Z E R W O N E  DIABŁY** W Y S T 4 P I4  
W K R A K O W IE

Zarząd K. O. Z . P. N. na ostatnim  posiedze­
n iu  zaakceptow ał p rop ozycję  belg ijsk iego ze­
społu  „D iab les R ouges“  na rozegranie w  Kra­
kow ie-m eczu  w  dniu 26 m aja b. r. Przeciw ni­
kiem  B elgów , k tórzy  stanow ią n ieo fic ja ln ą  re­
prezentację Belgii, będzie reprezentacja K rako­
wa, która  p o  raz p ierw szy w  roku  1933 uzy­
skała  z  n im i w  K rakow ie w yn ik  3:3.

NA BOISKACH PIŁKARSKICH ŚL4SKA 
Drużyna ligowa A. K. S. (Chorzów) rozegrała 

w  Mysłowicach propagandowy mecz z klubem 00 
Mysłowice, uzyskując zwycięstwo w  stosunku 8:0 
<5:0). Największą częścią drużyny była trójKa 
środkowa ataku: Piątek, Wostal, Pytel, która też 
zdobyła wszystkie bramki.

W Lipinach miejscowy Naprzód rozegrał towa 
rzyskie spotkania z K. S. Pogoń (Nowy Bytom), 
uzysżując zaledwie wynik remisowy 1:1 (1:0). Na­
przód wystąpił w kompletnym składzie z braćmi 
Piecami i Michalskim, którzy powrócili z obozu 
kondycyjnego z Warszawy.
NIESPODZIEWANA PORAŻKA CZĘSTOCHOW­
SKIEJ BRYGADY

W mistrzostwach ligi podokręgu Zagłębia dą­
browskiego częstochowska Brygada doznała nie­
spodziewanej porażki w spotkaniu z Brynicą (Cze 
iadź) w stosunku 0:1 (0:0) Brygada nie wyko­
rzystała rzutu karnego, którego egzekutorem był... 
bramkarz Krzyk. Mecz odbył się w Czeladzi.
PIERWSZY BIEG NAPRZEŁAJ W TORUNIU 

M niedzielę odbył się w Toruniu pierwszy w 
tym sezonie bieg na przełaj, organizowany przez 
Miejski Komitet W. F. i P. W. ZawTodnicy starto 
wali w  dwóch grupach.

W grupie seniorów na 4000 111. pierwsze miej 
sce zajął Drogokupiec (Goplania-Inowrocław) w 
czasie 10,53,2, w grupie juniorów na 3000 m. zwy 
ciężył Andruszkiewicz (KPW. Pomorzanin) 38,14.8 
PIERWSZY WYSTĘP LIGOWEJ DRUŻYNY 
ŚMIGŁEGO W WILNIE

W Wilnie przez dwa dni odbywał się turniej pił­
karski przy udziale czterech drużyn, który byl 
jednocześnie sprawdzianem formy uczestniczą­

cych zespołów po długiej zimie.
Wyniki turnieju przedstawiają się następująco: 

Śmigły — Hapoel 14:0, Ognisko—Makabi 1 :1 . W fi- 
naie Ognisko spotkało się ze Śmigłym. Drużyna 
.wojskowa wystąpiła w swym składzie ligowym  z

nowo pozyskanymi zawrodnikami i grą swoją mo­
cno rozczarowała Wilnian. Po dość żywej grze 
Śmigły pokonał Ognisko 4:1. Warto przy tym do­
dać, że Ognisko wystąpiło z liczną rezerwą.

W walce o trzecie miejsce w  turnieju Makabi 
pokonała Hapoel 13:0.
STOWARZ fSZENIE TURYSTYCZNO-KAJAKOWE 
SKREŚLONE Z LISTY CZŁONKÓW POLSKIEGO 
ZWIĄZKU KAJAKOWEGO

Jak się dowiadujemy Stowarzyszenie Turysty- 
czno-Kajakowe w  Krakowie, które było powodem 
głośnego zatargu pomiędzy zarządem głównym P. 
Z. K., a prezydium Okr. Krakowskiego, zostało w  
tych dniach przez zarząd główny Polskiego Zw. 
Kajakowego skreślone z listy członków Związku. 
Jak wiadomo stowarzyszenie to zostało rozwiąza­
ne przez krakowskie Starostwo Grodzkie.
CHÓD NA 10 KLM W PROGRAMIE OLIMPIADY 

Sekretarz honorowy Międzynarodowej Federa­
cji Lekkoatletycznej Ecklund ogłosił w sobotą ko­
munikat stwierdzający, że Międzynarodowy Ko­
mitet Olimpijski na wniosek prezydenta Między­
narodowej Federacji- Lekkoatletycznej Edslroemą 
wprowadził oficjalnie chód na 10 kim do progra-- 
mu igrzysk olimpijskich.
SZKOLNY TURNIEJ KOSZYKÓWKI 
W KRAKOWIE

W Krakowie zakończył się turniej koszykówki 
męskich szkół średnich w  Krakowie.

Pierwsze miejsce zajęła drużyna gimnazjum im. 
Sobieskiego przed gimn. im. Nowodworskiego. 
NOWE MISTRZOSTWO JĘDRZEJOWSKIEJ.

Na międzynarodowym turnieju tenisowym W 
Antibes Jędrzejowska zajęła pierwsze miejsce, b i­
jąc w finale Deutsch (Praga) 6:3, 6:3. W półfinale 
Polka wyeliminowała Saint Fereol.
M IST R ZO ST W A  BOKSERSKIE SLĄSKA

Piłat znokautował Wrazidłę
W  W ieik ich  H ajdukach  zakończone zosta ły  

indyw idualne m istrzostw a Śląska w  boksie . M i­
strzostwa, do  k tórych  zostało zg łoszon ych  ty l­
ko  32 zaw odn ików  przez 22 k luby , stały na bar­
dzo niskim  poziom ie. Na starcie zabrakło czo ło ­
w ych  zaw odn ików , ja k  M aneckiego, W elgru e- 
na, W aloszka, F laszyńsk iego i innych , przez c o  
zaw ody by ły  nieciekaw e, a sam poziom  w alk  
naw et w  fina le  pozostaw iał w iele d o  życzenia. 
W ystarczy  przytoczyć, że w  tak popularn ej 
wadze, jak  kogucia, zg łoszon o ty lko dw u za­
w odn ików , tak, że w  wadze tej o d b y ł się odraził 
finał.

M istrzostwa, przew idziane na cztery dni zo­
stały w obec tego po p ierw szym  dniu zawodów ; 
zakończone.

W y n ik i w alk  fin a łow y ch  są następu jące: 
W  wadze m uszej Jasiński (R u ch ) p ok on a ł na 
punkty Przew dzinka (IK B ), w  wadze kogu cie j 
Jarząbek (IK B ) p ok on a ł na punkty Sa (P o l. 
K. S .), w  w adze p iórk ow ej K orzeniec (IKB), 
pokonał niezasłużenie na punkty Uszoka (P o i­
li. S .), w  wadze lekkiej Janas (SIavia) p ok o ­
nał na punkty P ykę (K P W ), w  w adze półśred - 
n iej F ischer (K P W ) p ok on a ł na punkty nie­
zasłużenie Badurę (P o l. K . S .), w  w adze śred­
niej W iedem an (R u ch ) zw ycięży ł przez techn. 
k. o. w  trzecim  starciu Chudzika (U nia Sosno- 
w iec), w  wadze półciężkiej K olon ko  (R u ch ) 
zdobył tytuł m istrza bez w alk i, bow iem  prze­
ciw nik  jeg o  nie staw ił się, w  wadze ciężkiej 
doszło do oczekiw anego po jedyn ku  Piłata «  
W razidłą P iłat w ykazał, żc znajdu je się w  d o ­
brej form ie. Już na początku  drugiej ru n dy  
znokautow ał W razidłę,
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Kronikakrakowska
Dyżury lekarzy i aptek

Dziś mają nocny dyżur lekarze: Lewkowicz F. 
Sobieskiego 16b tel. 114-34, Drach T. —  Madaliń- 
skiego 9 tel. 104-45, Sclionberg M. —  pi. Zgody 7 

/ tel. 182-58, Dym Osi — św. Gertrudy 18 tel. 105-o8.
Dziś mają nocny dyżur apttki: Rynek gl. 13, 

Karmelicka 23, Starowiślna 77, Lubicz 7, Długa (56, 
Kaiwaryjska 27, Mogilska 16, Madalińskiego 7.

Uroczystość 2.000'lecia cesarza 
Augusta na Untw. Jagiellońskim

2000-lecie urodzin cesarza Augusta uczcił dzisiaj 
uniwersytet Jagielloński specjalną uroczystością, 
na którą przybyła z Rzymu delegacja Uniwersy­
tetu Rzymskiego.
W  południe w  auli Uniwersytetu Jagiellońskiego 
odbyła się akademia, w  której oprócz senatu aka­
demickiego i grona profesorskiego U. J. wzięli 
udział przedstawiciele władz, duchowieństwa, re­
prezentanci Polskiej Akademii Umiejętności i 
wszystkich wyższych uczelni krakowskich, świata 
naukowego, literackiego i artystycznego, członko­
wie instytutu kultury włoskiej w  Krakowie, liczna 
publiczność i młodzież akademicka, wypełniając 
szczelnie aulę Wszechnicy Jagiellońskiej.

Przemówienie powitalne do wybitnych nczo- 
nych włoskich wygłosił prorektor prof. U. J. dr. 
Krzyżanowski, a następnie prof. U. J. dr Ludwik 
Piotrowicz wygłosił wykład p. t. „Znaczenie dzie- 
jow e cesarza Augusta", które poprzedził wstępem 
w  języku włoskim

Dalej prof. dr Gustaw Przychocki wygłosił w y­
kład „Literatura augustowska w Polsce".

Prof. dr Rafał Taubenschlag przedstawił znacze­
nie ustawodawstwa augustowskiego i jego reform 
w  dziedzinie prawa małżeńskiego, niewolniczego 
i w dziedzinie zbytku w  rozrzutności.

Na koniec dziekan wydziału prawa prof. dr 
Wolter zawiadomił prorektora Uniwersytetu Rzym 
skiego prof. Cardineli‘ego o nadaniu stopnia d o ­
ktora honoris causa J. M. rektorowi Uniwersytetu 
Rzymskiego prof. Piętro de Francisci z prośbą o 
wręczenie n,u dyplomu, skoro sam nie był w  sta­
nie z powedu choroby przybyć do Krakowa.

Dziś proces apelacyjny wspólników 
Parylewiczowej

W krakowskim Sądzie Apelacyjnym rozpoczy! 
na się dziś proces w spolników Wandy Parylewi­
czowej. Proces rozpisany jest na trzy dni. Dzisiej­
szą rozprawę wypełni w całości odczytywanie ak­
tów sprawy.

świadkowie obrony w procesie 
dr. Drobnera

W procesie dr Drobnera zostali już przesłu­
chani wszyscy świadkowie oskarżenia. Pozostaje 
jesjeze świadek podinsp. Reszczyński, który uspra 
wiedliwił niestawiennictwo chorobą i ma się zja­
w ić w ciągu bieżącego tygodnia.

W dniu dzisiejszym zeznawać będą pierwsi 
świadkowie obrony, dopuszczeni jeszcze przed 
rozprawą. Poza tym oczekiwać należy dziś ogło­
szenia decyzji trybunału w  sprawie wniosku o- 
brony, co do przesłuchania szeregu działaczy spo­
łecznych.

Podrzuceń w bramie
W bramie domu przy ul. św. Marka I. 31 podrzu­

cono dziecko płci żeńskiej liczące około 1 tygo 
dnia, które oddano do Żłóbka Miejskiego, zaś za 
matką wszczęto poszukiwania.

Atak epileptyczny
W łaźni rzymskiej uległ atakowi epilepsji męż­

czyzna, liczący lat 60. Został on przewieziony do 
szpitala św. Łazarza w stanie nieprzytomnym, nie 
Odzyskawszy przytomności, zmarł. Zwłoki prze­
wiezione zostały do Zakładu Medycyny Sądowej. 
Z powodu braku dokumentów narazie tożsamość 
owego osobnika nie została stwierdzona.

„C*wórka“ wyskoczyła z szyn
Wczoraj w  godzinach wieczornych wóz tramwa­

jow y linii nr. 4 wyskoczył z szyn na Błoniach, 
tuż obok Parku dra Jordana. Wypadek zdarzył 
się naskutek złamania osi. Nikt z podróżnych nie 
odniósł szwanku. Na miejsce przybyło pogotowie 
techniczne tramwajowe, które naprawiło defekt f  
odstawiło wóz do remizy.

_  ŻYDOWSKIE TOWARZYSTWO SZKOŁY 
LUDOWEJ I ŚREDNIEJ w Krakowie przy ul. 
Brzozowej 5 zawiadamia niniejszym, że wpisy do 
I klasy powszechnej przyjmuje się codziennie w 
biurze sekretariatu od 9— 14-ej przed południem.

Rychłego powrotu do zdrowia swemu kochane­
mu wychow awcy p. inż. H. Hirschhornowi życzy 

KLASA II SZK, RZEM.

POSZUKUJE Sl( DO 2-tiA D ZIEC I
(5 i 6 lat) młodszej wykształconej 
wychowawczyni z dobrymi polece­
niami. — Zgłoszenia pisemne wraz 
z fotografią pod „Dobre warnnkiu 
do Administracji Nowego Dziennika

KOMUNIKATY:
—  PORADNIA PEDAGOGICZNA przy „W izo“  

(Szewska 4) otwarła dziś, godz. 18— 19.
— Tu Wa RY PALESTYŃSKIE W HANDLU 

HURTOWNYM I DETALICZNYM. Żydowska Śre­
dnia Szkoła Handlowa w  Krakowie, Stradomska 
10, zawiadamia, że w  ramach cyklu wykładów p. 
n. „Kupiec Nowoczesny" wygłosi wykład na pow. 
temat prof. Dr. Silberpfennig dziś godz. 8-ma wie­
czór. Wstęp wolny.

— TURNIEJ KRASOMÓWCZY PRAWNIKÓW 
ŻYDOWSKICH. We czwartek 31 bm. o godz. 19.30 
odbędzie się w reprezentacyjnych salach Żyd. Do­
mu Akademickiego (Przemyska 3) Turniej Kraso­
mówczy prawników żydowskich. Zgłoszenia przyj­
mują do 29 bm. pp. Steinhof Przemyska 3 i Stein­
berg pl. Kazimierza W. 5.

TOWARZYSTWO PSYCHOLOGICZNO-PEDA 
GOGICZNE W KRAKOWIE urządza w ramach 
Seminarium Psychologii Współczesnej drugi wy­
kład profesora Uniwersytetu Jag., dra Stefana 
Szumana n. t. „Krytyczna analiza freudyzmu", p o ­
łączony z dyskusją o podstawowych założeniach 
nauki Freuda. W dyskusji wystąpią zwolennicy 
i przeciwnicy psychoanalizy. Początek o godz. 18. 
Starowiślna 1 III p. Goście mile widziani.

— ŻYCIE PŁCIOWE W RÓŻNYCH ASPEK 
TACH. Dziś godz. 19.30 w sali odczytowej przy ul. 
Dunajewskiego 7 zbiorowy wieczór dyskusyjny p. 
t.: „Życie płciowe w  różnych aspektach". Udział 
biorą: red. Ludwik Szczepański, di Mieczysław 
Steinbach i prof. Ludwik Toinanek. Goście mile 
widziani,

—  PŁYWACZKI i PŁYWACY ż. K. S. MAKKABI
stawią się na plenarnym zebraniu dziś godz. 20-ta 
w lokalu klubowym Mikołajska 9. Na porządku 
dziennym sprawa treningu pływackiego w krytej 
pływalni. Zgłoszenia na zaprawę pływacką w kry­
tej pływalni przyjmuje sekretariat Makkabi w  lo­
kalu klubowym do 30 bm.

JAKA BĘDZIE POGODA?
Przewidywany przebieg pogody w dniu 28 bm. 

W dalszym ciągu pogoda chłodna o zachmurzeniu 
zmiennym, stopniowo malejącym, lecz jeszcze z 
przelotnymi opadami. Nocą przymrozki, dniem 
temperatura około 5 st. podstawa chmur niskich 
od 300 m., wiatry z kierunków zachodnich, dolne 
umiarkowane, górne do 15 inkgodz. z porywami. 
Widzialność dobra.

MISTRZOSTWO ARMII W SZABLI zdobył kpt. 
Segda, 2) Dobrowolski, w grupie fechmistrzów 
plut. Fogt (Łow icz).

NOJI (WARSZAWIANKA) wygrał bieg na prze­
łaj w  Warszawie na 3.500 mtr. w  czasie 10.54 min.

OD REDAKCJI 
Z powodu nawału materiału odpadł dzisiejszy 

odcinek powieściowy.

Z teitru, literatury i sztuk
— WIECZÓR PIOSENKI ŻYDOWSKIEJ LOLI 

AMSEL. We wtorek 29 godz. 8 wiecz. w  Żyd. Tow. 
Teatralnym przy ul. Stolarskiej 9 wieczór piosen­
ki żydowskiej młodziutkiej i niezwykle utalento­
wanej artystki Loli Amsel, znanej z występów w  
„Czarodziejce".

 Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś z po­
wodu przedstawień dla młodzieży szkół średnich 
w  godzinach przed i po południowych (wysprze- 
dane) —  wieczorem przedstawienia nie będzie. —  
Jutro po cenach zniżonych „Romantyczni" w  pre­
mierowej obsadzie. Pod kierunkiem dyr. K. Fry­
cza odbywają się od dłuższego czasu próby z ar­
cydzieła Racine‘a p. t. „Fedra", które będzie naj­
bliższą premierą teatru im. J. Słowackiego. W roli 
tytułowej wystąpi Zofia Jaroszewska.

—  „FEDRA MĘCZENNICA MIŁOŚCI*1. W ponie­
działek, 4 kwietnia br. w  sali Starego Teatru w  
odczycie swoim p. t. „Fedra męczennica m iłości" 
będzie mówił Dr Tadeusz Żeleński (Boy) o Raci- 
ne‘ie, jednym z największych mistrzów dramatu 
francuskiego, pisarzu, który obecnie w  ojczyźnie 
swojej święci prawdziwy renesans. Świetny znaw­
ca dawnej literatury francuskiej ujmie życie i 
twórczość poety na szerokiej płaszczyźnie histo- 
ryczno-obyczajowej. W odczyt wplecione będą ilu­
stracje „Fedry" w  interpretacji p. Zofii Jaroszew­
skiej.

— KONCERT NATANA INGERA, młodego, do­
skonałego barytona, emigranta z Wiednia odbę­
dzie się we czwartek 31 bm. o godz. 8.15 wiecz. 
w  sali „Solidarności" Gertrudy 7. I. W programie 
arie i pieśni (Schubert, Wagner, Leoncavallo i  pie­
śni żydowskie oraz hebrajskie).

Teatr im. J. Słowackiego
Dziś wiecz. teatr nieczynny.

REPERTUAR KINOTEATRÓW 
ADRIA: „Przedziwne kłamstwo Niny Petrów- 

ny" i„Sensacją żyje świat"
ATLANTIC: „Płomienne serca" (Elżbieta Bar­

szczewska, Junosza Stępowski) i „Tęcza 
Disneya".

APOLLO: „Korsarze" (Fredric March, Fran­
ciszka Ga&l).

BAGATELA: Nicpoń (Danielle Daricux) 
LOPP: „Zaczęło się w pociągu" (Eleonor Po- 

well i Robert Taylor)
PROMIEŃ: „Jej pierwszy bal" (Marie Bell). 
STELLA: „100 pociech" i „Cowboy bohater". 
SZTUKA: „Cień Szanghaju" (Peter Lorre) 
UCIECHA: „Bohater naszych czasów" (Joan 

Blondell, Anita Louise i in.).
WANDA: „Kobiety nad przepaścią" (Stępow­

ski, Broddziński i in.).

GDKAN1DZM1AN zamienia 
noszoną garderobę męską 
na m ateriał: hiel3Kie. Ko. 
zlowski, Kraków, tel. 148 62.

1086k

R A D IO A P A R A T Y  w yko.
nuje, naprawia, przerabia 
P R A C O W N IA  R A D IO W A  
Ign. Freylicba, Dietla S i  
Telefon 119-36. 1061k

DO wynajęcia 2 pokoje ku­
chnia, słoneczne, komfort, 
Paulińska 1S. 1397if

PO D AT N IC Y ! Na spłatę za- 
ległoćci podatkowych na­
być można papiery państwo­
we w Kantorze W ym iany  
Henryka Sperlinga, K ra­
ków, Rynek'gl. 5. (róg Sien­
nej). Kupuję wszelkie pa­

ni. 4. 123 piery i akcje. 18o-"k

W Y R O B Y  lapiccrskie -  
dogodne warunki. — Zakład 
tapieerski, — Goldschmidt, 
Krzyża trzy. ITSSg

szv ld u  E m n u o u j n n E

> E M A U A R N I A <
OUKV w ru  81. TbL *7-39

NOSZONĄ garderobę kupu­
ję. płacę najlepsze ceny, 
Goldborg, Gazowa 11. Tel. 
168-21, 72g

H ISZPAŃ SK IEG O  języka 
(konwersacja) wyuczam do­

kładnie i szybko. Zgłosze­
nia: — ZAM OJSKIEGO 22.

PRENUMERATA w Krakowie z odnosze­
niem I bez odnoszenia oraz n> prowincji
1 a przesyłką pocztową . . , miesięcznie zŁ 4.30 kwartalnie zł. 12.90 
Zagranicą z przesyłką pocztową miesięcznie zŁ 7.50 kwartalnie zŁ 22.50 

OGŁOSZENIA. Podstawą obliczeń jest I milimetr w jednym łamie Strona w 
tekście i nadesłanem na 3 łamy po 76 milimetr. Strona za tekstem 6 ła­
mów po 38 mm. Najmniejsze ogłoszenia drobne liczymy za 10 aiów.

CENY w złotych; 1. strona 1.25. — Tekst. 1.—- Nadesłane 0.75.—  Za tekstem 
0.25. —  Drobne od słowa 0.10 gr. Dla poszukujących pracy 0.05 gr. Gratu­
lacje i kondolencje do 4 wierszy zł. 5.—■. Ogłoszenia ślubne i zaręczynowe 
Zł. 10.—. Podziękowania lekarskie do 25 mm. Zł 10.—. Nekrologi ęklepsy- 
dry) do 60 mm. w L łamie ZL 20.—» Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 
25%, za druk kolorowy 50%.

„NOWY DZIENNIK* wychodzi codziennie, także w poniedz. t dni poświąt.

.Wydawca: Za spółkę W yd. „Nowy Dziennik": Zygmunt Hochwald. —  Redaktor odpowiedzialny: Dr. Mojżesz Kanfejt 
Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, .Orzeszkowej 7, —  pod zarządem Ma Ksymiliana Feldmana.


